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P artii Robotniczej

w a r s z a w a  — Śr o da  10 w r z e ś n ia  1952 r . WYDANIE H CENA 15 gr.

Dla poparcia Programu Wyborczego Frontu Narodowego
i na cześć X IX  Zjazdu W KP(b)

załogi huty „Bobrek“ , kopalni „Paweł“ , ZWAWN im. Dymitrowa, ZPB im. Dzierżyńskiego, elektrowni „W iktoria“ , 
Zakładów im. 1 Maja w Raciborzu, FSC im. Bolesława Bieruta w Lublinie, budowniczowie Nowej Huty i kolejarze bydgoscy

podejm ują zobowiązania i  w zyw a ją  masy pracujące całego k ra ju
do czynu produkcyjnego

Załoga huty „Bobrek“ i przedsiębiorstw, budujących w a l
cownię —  zgniatacz, a także załogi ZW A W N  im- Dym itro
wa, kopalni „Pawei“, Zakł. im. 1 M aja w Raciborzu, ZPB  
im. Dzierżyńskiego, załogi budowlane Nowej Huty, węzeł 
kolejowy w Bydgoszczy, elektrownia „W iktoria“ i FSC im. 
B. Bieruta podjęły dnia 8 bin. na masówkach zobowią-

Zobowiązania załogi huly
walców ni -

nych o 20 procent w  stosunku 
do lipca br.

W wydziałach p rodukcyjnych 
i pomocniczych zwiększyć do 
końca października br. zasięg 
robót norm owanych o 12 p ro
cent.

W  watce o wyższą jakość p ro 
d u kc ji do października br., per
sonel inżyn ie ry jno-techn iczny 
zobowiązuje się popraw ić jakość 
koksu i osiągnąć wytrzym ałość 
60 — 64 kg, ścieralność 8,9 p ro
cent, zawartość wody do 7 p ro
cent. Na ha li le jn icze j sta low 
ni załoga zmniejszy b rak i o 20 
procent.

W  walce o oszczędność
do końca października br. 
zmniejszyć zużycie koksu o 10 
kg na tonę surów ki w  stosunku 
do, pierwszego półrocza br. 
Przerobić p y ł w ielkopiecowy, 
usunięty z w ie lkop iecow n i na
2.000 ton spieków i uzyskać z 
nich około 1.000 ton żelaza.

Zm niejszyć pobór mocy w go
dzinach szczytowego obciążąnia
0 570 kW h przez racjonalną go
spodarkę urządzeniam i e lek
trycznym i.

Do końca listopada przeka
zać do zużycia złom żelazny i 
ogn io trw a ły , zna jdu jący się na 
terenie huty. Zaoszczędzić m a
te r ia ły  in s ta la c ji e lektrycznych 
przez w ykorzystan ie  ' k ró tk ich  
odcinków  kab li, ja k  również 
przez odrem ontowanie sprzętu 
elektrycznego.

W  walce o usprawnienie 
organ izacji pracy zorganizo
wać pierwszy etap służby dy
spozytorskie j na wydziałach 
w ie lk ich  pieców, s ta low n i i 
koksowni, opracować do koń 
ca października br. i w p ro 
wadzić w  życie harm ono
gram  biegu w ie lk ich  pieców 
opracować we wrześniu harm o
nogram jazdy elektrowozu m ię
dzy spieka ln ią rud a w ie lk im i 
piecami i harm onogram  jazdy 
parowozów, odwożących żużel.

Na odcinku m echanizacji 
do końca października br. 
wykończyć we w łasnym  zakre
sie w ykonaw stw o opracowanej 
mechanizacji w ie lk iego pieca 
„C “ , co da zmniejszenie obsa
dy o 50 ludzi w  stosunku do ob
sady pieca przed mechanizacją; 
u praw n ie  dowóz rudy do w ie l
k ich pieców przez zainsta lowa
nie nowej l in i i  dla e lek trow o
zów na ram pie w ielkopiecow ej.

Za insta lować mechaniczny 
wózek na sp ieka ln i rud  dla 
zwiększenia stopnia odpylenia 
spieków, co um oż liw i przenie
sienie trzech p racow ników  na 
inne odcink i p rodukc ji. Zbudo
wać do końca października w in 
dę pociągową, celem usp raw 
nienia wyciągania py łu  w ie l
kopiecowego spod w ie lk iego pie
ca.

K lu b  techn ik i i  rac jona lizac ji
przy pomocy Stowarzyszenia 
Inżyn ie rów  i Techn ików  hu ty  
„B ob rek “  zobowiązuje się m. im 
zorganizować na wydziałach ze
społy postępu technicznego, k tó 
re będą opracowywać zagadnie
nia związane z postępem tech
nicznym  a zwłaszęza przenosić
1 upowszechniać,przodujące m e
tody pracy; zorganizować inży- 
n iersko-robo tn icze brygady ra 
cjona liza torskie , a także pomóc, 
pod k ie row n ic tw em  inż. L e n a r
towicza innym  hutom  w  op ra 
cowaniu m echanizacji w ie lk ich  
pieców.

W  walce o wykorzystanie 
urządzeń i lepsze utrzym anie r u 
chu skrócić m. in. czas rem ontu 
agregatów przeciętnie o 9 proc.

do dn ia 31 grudn ia br.; w p ro 
wadzić stalą kontroię^ urządzeń 
mechanicznych w ie lk ich  pie
ców, zapewnić ich bezawaryjną 
piacę.

Szkolenie zawodowe: prze
prowadzić w  sta low ni we w rze
śniu br. 36-godzinny kurs 
teoretyczny dla  wytap iaczy i 
pracow ników  h a li le jn icze j z 
równoczesnym szkoleniem in d y 
w idua lnym . Przeszkolić na 
siły kw a lifiko w a n e  18 n ie w y 
kw a lifiko w a n ych  robo tn ików  
transportow ych i  16 robo tn ików  
działu budowlanego. Przeszko
lić  na kursach wewnętrznych 
w okresie trzech miesięcy 32 
mężczyzn na pierwszych w y ta 
piaczy, palaczy, ślusarzy itp . i 
ustaw ić ich na robotach, odpo
w iada jących nabytym  k w a lif i
kacjom .

W celu przesunięcia kob ie t 
do kw a lifiko w a n ych  robót, prze
szkolić w  okresie trzech m ie
sięcy na w ie lk ich  piecach i  sta-

M y, robotn icy i pracownicy 
hu ty  „B ob rek“  — czytam y w 
rezo luc ji, uchwalonej przez za
łogę na masówce, k tó ra  odbyła 
się z udziałem tow. m in. Że- 
m ajtisa  8 bm. w  „B o b rk u “ 
— z uznaniem w ita m y ogło
szony P rogram  W yborczy F ron
tu  Narodowego.

M y, robotn icy, inżyn ierow ie, 
technicy, pracow nicy adm in i
s tra c ji i wszyscy pracownicy 
h u ty  „B ob rek“ , członkowie par
t i i  i bezpa rty jn i, związkowcy. 
ZM P -ow cy, mężczyźni i kob ie ty 
oświadczamy, że nie będziemy 
szczędzić swych sil dla rea liza
c ji tego Program u. Poprzemy 
Program  F rontu  Narodowego 
czynem produkcy jnym , _ aby 
przyśpieszyć urzeczyw istn ienie 
tego Program u, aby porwać do 
w a lk i o realizację naszych w ie l
k ich  p lanów  narodowych całą 
ludność pracującą m iast i wsi:

Podejm ujem y nasz czyn p ro 
du kcy jn y  w okresie przygoto
wań do X IX  Zjazdu W KP(b) 
w  Zw iązku Radzieckim. X IX  
Zjazd P a rtii Lenina i S talina 
będzie w ie lk im  wydarzeniem  
m iędzynarodow ym . Czerpać bę
dzie z niego naukę klasa robot
nicza w szystkich k ra jów , wszy
scy walczący przeciwko w yzy
skiwaczom  i podżegaczom wo
je n n y m ,  w s z y s c y  b o jo w n ic y  o 
pokó j i socjalizm .

M y, robotn icy hu ty  „B ob rek “  
na jlep ie j w iem y, ja k  szeroka i 
bezinteresowna jest pomoc 
Zw iązku Radzieckiego dla na
szego k ra ju . W idzim y to na 
przyk ładzie  rozbudowy naszej 
hu ty , na przykładzie  zbudowa
nej u nas pod k ie row n ictw em  
radzieckich inżyn ie rów  na jno
wocześniejszej w a lcow ni — 
zgniatacza, wspaniałego dzieła 
te ch n ik i radzieckiej.

M y, robotn icy  i  pracow nicy 
hu ty  „B ob rek“  w  odpowiedzi 
na Program  W yborczy F rontu  
Narodowego, dla uczczenia X IX  
Z jazdu W KP(b) zobowiązujemy 
się: dać w ięcej stali, surówki, 
w yrobów  walcowanych, koksu 
potrzebnych do budowy nowych 
urządzeń, maszyn i narzędzi: 
um ożliw ić  przez to w ybudow a
nie większej ilości tra k to ró w  i 
maszyn ro ln iczych dla wsi, a 
tym  samym wzm ocnić spójnię 
m iędzy m iastem a wsią; p rzy
czynić się jednocześnie do po
większenia obronności naszego 
k ra ju  — umocnić nasz Narodo
w y  F ron t W a lk i o Pokój i Plan 
6-le tn i.

W  walce o wykonanie planów
załoga w ie lk ich  pieców zobo
w iązu je  się dać we wrześniu 
i  październ iku 500 ton surów ki 
ponad plan.

Załoga s ta low n i zobowiązuje 
się dać ponad plan we w rze
śniu 1.300 ton sta li. W tym  celu 
wytapiacze W ik to r Leleń, .En
gelberg, Smoter., H ube rt G la- 
eer, A n to n i P aw lik , Paw eł Zdra- 
lek  i in n i w raz ze sw ym i b ryga
dam i zobow iązują się we w rze
śniu w ykonać 21 w ytopów  po
nad plan.

Załoga koksowni zobowiązuje 
się przez przedterm inow e odda
nie  do użytku  now ow yrem onto- 
wanyeh pieców koksowych, w y 
produkować we w rześniu i paź
dz ie rn iku  2.500 ton koksu ponad 
plan.

Załoga sp ieka ln i rud  zobowią
zuje się wykonać we wrześniu i 
Październiku 500 ton spieków 
ru d.y ponad plan.-

W walce o wydajność pracy 
podnieść w skaźnik w yda jno 
ści w ie lk iego pieca „A “  z 0.922 
ton na 1 m etr sześcienny do 
0.939 ton na 1 m etr sześcienny 
oraz zwiększyć współczynnik 
w ykorzystan ia  czasu kalenda
rzowego we w rześniu o 0,4 p ro 
cent; zaś na w ie lk im  piecu „D “ 
osiągnąć w skaźnik 0,927 ton na 
1 m etr sześcienny.

Osiągnąć na piecach m arte- 
nowskich w  sta low n i wydajność 
3,52 ton s ta li z jednego metra 
kw adratowego pow ierzchni 
trzonu na dobę w miejsce p la 
nowanej 3,40 i uzyskać wskaź
n ik  w ykorzystan ia  czasu ka len
darzowego 78,6 procent, zamiast 
planowanego 77,6 procent.

Dla popraw ienia procesu tech
nologicznego wielkich'" pieców 
personel inżyn ie ry jn o  -  tech
niczny zobowiązuje się opraco
wać i wprowadzić w  życie we 
w rześniu pełną in s tru kc ję  tech
nologiczną.

Zwiększyć wydajność rozła
dunkow ą agregatów m echanicz-

zania produkcyjne dla poparcia czynem Programu W yb o r
czego Frontu Narodowego i uczczenia X IX  Zjazdu W KP(b). 
Załoga huty „Bobrek“ i budowniczowie nowej walcowni —  
zgniatacza wezw ali jednocześnie masy pracujące całego 
kraju  do podjęcia podobnego czynu.

„Bobrek“ i budowniczych 
zgniatacza
ło w n i 11 kob ie t na stanowiska 
suwnicowych, m aszynistek wa- 
gon-wagi, d rug ich  e lektrom on
terów  oraz 12 kob ie t do działu 
k o n tro li na brakarzy.

W  trosce o w a ru n k i bytowe 
wybudować ponad p lan 10 
m ieszkań dw uizbow ych do koń
ca października, a do 1 paź
dziern ika w ykonać rem ont 30 
pieców w  m ieszkaniach praco
wniczych oraz oddać do użytku 
w  pe łn i wyposażony ho te l ro
botniczy.

B udow n ic tw o Inwestycyjne.
Budow niczow ie nowej walco
w n i — załogi G liw ick iego  Prze
m ysłowego Zjednoczenia Budo
wlanego, Z jednoczenia Urządzeń

W  odpow iedzi na program  
wyborczy F ron tu  Narodowego 
oraz dla uczczenia X IX  Z jazdu 
W KP(b), górnicy kopa ln i „P a 
w e ł“ w  Orzegowie pod ję li licz 
ne zobowiązania produkcy jne  na 
masówce, w  k tó re j w z ią ł udzia ł 
M in is te r G órn ic tw a  — tow. 
Nieszporek.

G órn icy oddziału I zobowią
zują się wykonać swój plan we 
wrześniu 1 październiku w 10S 
procentach. Oddział I I  wykona 
swój plan we wrześniu i paź
dz ie rn iku  br. w 118 procentach. 
Oddział I I I  —- w  110 procentach, 

«íbddzial V I — w 106 procentach.
Oddział V I I  zobowiązał się 

wykonać plan w  tym  okresie w 
110 procentach.

W sumie — zobowiązania po
szczególnych oddziałów  zwiększą 
wydobycie kopaln i we wrześniu 
br. o 1.634 tony w  porównaniu

Przem ysłowych — E lektrom on- 
taż, Energobudowa, Przedsię
b iorstw a Budow y Pieców Prze
m ysłowych, K atow ick iego  Z je d 
noczenia Ins ta la c ji P rzem ysło
w e j pode jm ują zobowiązania:

Oddania walcow ni-zgniatacza 
do pełnej p ro du kc ji załodze hu 
ty  „B ob rek “  na dwa miesiące 
przed term inem .

Załoga hu ty  „B ob rek “  oraz 
załogi w yże j w ym ien ionych  
przedsiębiorstw  w zyw a ją  jedno
cześnie w szystkie załogi h u t i  
pozostałe zakłady pracy do so
cjalistycznego współzaw odni
c tw a dla poparcia czynem P ro
gram u F ron tu  Narodowego i 
uczczenia X IX  Z jazdu W KP(b).

talne. Do użytku  załogi oddane I 
zostanie am bu la to rium  denty- j 
styczne oraz rozszerzony od 15 
bm. oddział zaopatrzenia robot- ] 
niczego ze sto łówką i sklepem.

Na odcinku inw estyc ji o 14 dni 
przyśpieszony zostanie montaż 
transportu  pionowego w  szybie 
zachodnim.

Zobowiązanie załogi Z W A W N  
im. Dym itrowa

Święto narodowe Bulrjarii

Zobowiązania załogi 
kopalni „Pawel“

z sierpniem , w  październiku zaś 
o 2 tysiące ton.

W  tym  samym okresie wskaź
n ik  wydajności pracy w  po rów 
naniu z sierpniem  wzrośme o 
dalsze 4 procent.

Na odcinku m echanizacji kie- 
row n ic tw o kopa ln i zobowiązuje 
się uruchom ić we wrześniu trz \  
nowe w rę b ia rk i chodnikowe o- 
raz zaoszczędzić 4 roboczodniów- 
k i dziennic przez z k rć t in K  
transportu  urobku.

Prócz tego we wrześniu i paź
dziern iku  przeszkolonych zosta
nie 11 rębaczy przodowych, 35 
młodszych rębaczy, 10 cieśli, 2 
ślusarzy i m echaników  maszy
nowych oraz jeden sztygar ma
szynowy i k ie ro w n ik  transportu 
dołowego.

W 52 m ieszkaniach górniczych 
przeprowadzone zostaną remon
ty  średnie, w 2 rem onty kapi-

Zobow iązujem y się:
W ykonać plan p rodu kcy jny  

trzech k w a rta łó w  br. do 20 
września, zaś p lan miesięczny 
na wrzesień w  102 procentach, 
a p lan październ ikow y w  103 
procentach.

Przekroczyć p lanow ą w y d a j
ność pracy całego zakładu we 
w rześniu o 2 procent, w  paź
dzie rn iku  zaś o 3 procent, w  o- 
parciu o zobowiązania brygad 
i poszczególnych robotn ików .
W  walce o jakość p ro d u kc ji 

brygada Czyżewskiego w y e lim i
nu je  ca łkow ic ie  b ra k i przy 
montażu od łączników  mocy, za
opatru jąc każdy od łącznik w 
lis t gw arancy jny, s tw ierdza jący 
jego wysoką jakość. Podobne 
zobowiązanie pode jm uje  b ryga 
da Rzędzickiego m ontu jąca pod
zespoły d la  transfo rm a torów .

W  dziedzinie oszczędności i 
zmniejszenia kosztów w łasnych 
dzia ł narzędziowy zaoszczędzi 
we w rześniu br. m. in. 300 kg 
s ta li narzędziowej. N a w ija ln ia  
zaoszczędzi we wrześniu i paź
dz ie rn iku  200 kg miedzianego 
d ru tu  nawojowego, a od
dział pod k ie row n ic tw em  Pie- 
iasińskiego — pracując metodą 
K orab ie ln ikow e j — zaoszczędzi 
500 p ły t gum oidowych.

W dziedzinie przyśpieszenia 
obiegu środków  obrotowych, 
dzia ł zaopatrzenia up łyn n i w 
ciągu września 1 października 
zbędne surowce, w artości 500.000 
zł., dz ia ł zbytu zaś u p łyn n i w y
roby  gotowe, wartości 1,5 m ilio 
na zl stanu ponadnorm atyw ne
go.

W  dziedzinie wprowadzania 
now ej tech n ik i i  rac jona lizac ji 
oraz nowych metod pracy, k lub  
te ch n ik i i rac jona lizac ji zorga
n izu je  do 5 października 4 b ry 
gady rac jona liza torsk ie  inżyn ie 

ry jn o  -  robotnicze, zaś do dnia 
31 października dalsze 4 b ry -  | 
gady.

M . in. brygada in żyn ie ry jn o - 
robocza pod k ie row n ic tw em  
kon s tru k to ra  K arasia  u rucho
m i na m on tow n i przedk ladn i- 
ków  110 k V  do 5 października 
pierwszą w  Polsce w ykonaną w  
naszych zakładach maszynę do 
izo lowania papierem  na trono - 
w ym  cewek trans fo rm a to ro 
w ych wysokiego napięcia.

D z ia ły  mechaniczne rozszerzą 
we w rześniu i październ iku  sto
sowanie m etody Ż a n d a ro w tj na L i' 
wszystkie ob rab ia rk i, p r a c u ją c ^  
w ielozm ianowo.

W  trosce o poprawę w a ru n 
ków  pracy i by tu  załogi, p ra 
cow nicy dz ia łu  głównego me
chanika i BHP podniosą do koń 
ca września bezpieczeństwo i 
h ig ienę p racy w  g le jdow n i 
przez doprowadzenie cieple j w o
dy i w ykonan ie  kab in  do rozra
bian ia  g le jdy  o łow iow e j oraz w  
spaw aln i przez w ykonan ie  do
datkow o głównego wyciągu. 
P racownicy dzia łu  in w e s ty c y j
nego zobow iązują się oddać do 
uży tku  15 września 16 izb m ie 
szkalnych oraz w  d n iu  31 g ru 
dnia 15 izb w  budynkach re 
m ontowanych przez zakład.

W zmagając w a lkę  o pełne 
w ykorzystan ie  dn ia  roboczego, 
prowadząc nieubłaganą w a lkę  z 
m arnotraw stw em  — wzyw am y 
wszystkie załogi fa b ry k  M in i
sterstwa Przem ysłu M aszyno
wego od podjęcia zobowiązań i 
przystąpienia do socjalistyczne
go współzawodnictwa ' i  popar
cia czynem program u F ron tu  
Narodowego i  uczczenia X IX  
Zjazdu W KP(b).

(Zobow iązania  
załóg d ru ku je m y  
trzecie j).

pozostałych 
na stronie

C h łop i p ra c u ją c y
F ro n tu  Narodowego

Gorąco m a n ifes tow a li ch łop i polscy 
zgrom adzeni na uroczystościach dożyn
kow ych w  ca łym  k ra ju , uw ieńczonych 
p iękną m anifestac ją  w  K rakow ie , swe 
um iłow an ie  O jczyzny L u dow e j, swą 
w ierność dla ide i sojuszu robotn iczo- 
chłopskiego, swe p rzyw iązan ie  d la  w ła 
dzy ludow e j, k tó re j zawdzięczają w y 
zwolenie spod ucisku i w yzysku  obszar- 
niczego. Uroczystości dożynkow e s ta ły  
się potężną m anifestac ją  so lidarności 
mas chłopskich z hasłam i i p rogram em  
F ro n tu  Narodowego, jednoczącego 
w szystk ie  żywe, pa trio tyczne  s iły  na
rodu w  w aice o pomnożenie s ił i bo
gactw  naszej O jczyzny, o podniesienie 
dob roby tu  ludu  pracującego m iast i w si, 
o zabezpieczenie poko ju .

Szczególnie potężną, bo 100-t,ysięczną 
m anifestacją  s ta ły  się ogólnopolskie 
uroczystości dożynkowe w  K ra ko w ie . 
W m an ifestac ji te j, jako  Gospodarz Do
żynek, w z ią ł udzia ł tow arzysz Bolesław  
B ie ru t, którego postać sym bo lizu je  dziś 
jedność ro b o tn ików  i ch łopów  naszego 
k ra ju  w yku tą  w ogniu w ie lo le tn ie j w a l
k i. S łowa Jego, skierow ane do chłopów  
przem aw ia ły  jednocześnie do całego na
rodu, do serc i um ysłów  w szystkich 
Polaków .

S k łada jąc w  fęce Gospodarza Do
żynek wieniec: spleciony z p łodów  na
szej po lsk ie j ziem i, delegaci ch łop
scy m og li zameldować tow arzyszow i 
B ie ru to w i, że w w y n ik u  w ie lk ie j po
m ocy państwa dla w si i rzete lne j p ra 
cy m ilio n ó w  chłopów, m im o d o tk liw y c h  
następstw zeszłorocznej suszy, zebra li 
lepsze niż w  roku  ub ieg łym  p lony ; że 
dobrze obrodziło  żyto, pszenica, jęcz
m ień, owies. Szczególnym i sukcesami 
poszczycić się m og li delegaci ponad 4000 
spó łdz ie ln i p rodukcy jnych , k tó re  mogą 
w  pe łn i korzystać z nowoczesnych m a
szyn ro ln iczych  oraz zdobyczy w iedzy 
agrotechnicznej.

Pomoc państwa jaką  odczuła w  tym  
roku pracująca w ieś jest w yrazem  sta
łe j tro sk i w ładzy ludow e j o podnosze
nie poziomu naszego ro ln ić tw a , o w zrost 
p ro d u kc ji ro ln e j, o lepsze zaopatrzenie 
w  żywność klasy robotn iczej i całej 
ludności m iast, o w zrost dobrobytu  w si. 
W ładza ludow a rea lizu jąc w ie lk ie  p la 
n y  uprzem ysłow ien ia  k ra ju  jes t w  sta
nie coraz lep ie j zaopatrywać w ieś w 
m aszyny ro ln icze, nawozy sztuczne i  in 

ne w y ro b y  przem ysłu  niezbędne lu d 
ności w ie jsk ie j. Ta p o lity k a  uprzem y
s łow ien ia  o tw arła  drogę tysięcznym  
rzeszom ch łopskim  do m iast, gdzie 
zna jdu ją  one za trudn ien ie . W ładza lu 
dowa udziela wsi coraz skuteczniejszej 
pomocy w  walce z w yzysk iem  elemen
tó w  ku łack ich  i speku lanckich , b ron i 
konsekwentnie, in te resów  m a ło - i śre
dn ioro lnego chłopa.

Najszersze rzesze ch łopów  p racu ją 
cych w idzą we w ładzy  ludow e j, k tó re j 
fundam entem  jest sojusz robotn iczo- 
ch łopski swego najlepszego opiekuna, 
doradcę i trosk liw ego  gospodarza, k tó 
ry  w yprow adza wieś z zacofania i  cie
m no ty  na jasną drogę wspania łego roz
w o ju . Coraz szersze rzesze chłopów  w i
dzą n ie roze rw a lny  zw iązek ja k i is tn ie 
je  m iędzy p o lityką  uprzem ysłow ien ia , 
p o ryw a jącym i zadaniam i p lanu 6 -le t- 
niego a sprawą podniesienia dobrobytu  
wsi.

„W arunkiem szybkiego postępu w  
rolnictwie jeśt rozbudową i unowocześ
nienie przemysłu —  m ó w ił towarzysz 
B ie ru t na ogólnopolskich dożynkach. — 
Aby chłop pracujący mógł gruntownie 
przeobrazić swą gospodarkę, aby szyb
ko rosła na wsi tak samo jak  w mie
ście zamożność, oświata i kultura, aby 
ludność wsi mogła szeroko wykorzysty
wać dla swego rozwoju naukę, sztukę, 
sport, urządzenia zdrowotne itp. muszą 
być rozbudowane fabryki maszyn rol
niczych, traktorów, kombajnów, samo
chodów, nawozów sztucznych, elektro
wnie, drogi, kanały żeglowne i melio
racyjne“.

Świadomość tego coraz g łęb ie j n u r
tu je  m ilionow e  rzesze ęhłopskie i d la te 
go coraz m nie j jest w ahających się 
i w ątp iących o słuszności d rog i obranej 
przez w ładzę ludową, coraz m ocniejszy 
odpór zna jdu je  na w s i w roga p lo tka , 
rozsiewana przez n ie d o b itk i reakc ji 
i agentów im peria lizm u . I  coraz a k ty w 
n ie jszy jest udzia ł ch łopów  pracu jących 
w  życiu naszego k ra ju , w  walce o re a li
zację ogólnonarodowych zadań ja k ie  
s to ją  przed nami- I  d latego wreszcie 
z ta k im  szerokim  oddźw iękiem  i en tu
zjazm em  spotka ł się nie ty lk o  w  m ie 
ście, ale i  na w si P rogram  W yborczy 
F ro n tu  Narodowego.

„Utworzenie Frontu Narodowego 
o tak szerokim składzie i zasięgu jest 
w ielkim  wydarzeniem polityczno-spo

łecznym, które po raz pierwszy wystę
puje w  takiej form ie w  życiu politycz
nym naszego kra ju  —  m ó w ił na ogólno
po lsk ich  dożynkach tow arzysz B ie ru t. — 
Już samo powstanie Frontu Narodowe
go świadczy o dojrzałości ideowej i poli
tycznej naszego narodu, zdolnego zjed
noczyć się wewnętrznie w  sprawach 
decydujących o sile państwa, o jego ro
li, rozwoju i znaczeniu. Świadczy ono 
również o sile sojuszu robotników, 
chłopów, inteligencji pracującej, o ich 
wzajemnym zaufaniu, o ich jedności 
wewnętrznej gdy idzie o naczelne po
trzeby Ojczyzny“.

Przebieg uroczystości dożynkowych, 
świadcząc o m asowym  udzia le chłopów 
pracu jących w  szeregach. F ro n tu  N aro
dowego —  b y ł najlepszą ilu s tra c ją  
s łów  tow arzysza B ie ru ta , św iadectwem  
pełn ie jszej n iż  k ie d yko lw ie k  przedtem  
jedności naszego narodu, skupionego 
pod przewodem  k lasy robotn icze j.

M ów iąc o sukcesach naszego k ra ju  
tow arzysz B ie ru t podkreś lił, że źródłem  
tych  sukcesów jest w ładza ludu  pracu- 
iącego, jest p rzy jaźń  i  b ra terska w spó ł
praca ze w szys tk im i k ra ja m i, w  k tó rych  
!ud  pracu jący spraw uje  w ładzę. Sukce
sy te napaw ają nas na jg łębszym  prze
konaniem , że P rogram  F ro n tu  N arodo
wego, P rogram  gospodarczego i k u ltu 
ralnego rc -k w itu  naszego k ra ju  będzie 
zwycięsko zrealizow any.

N  ty m  w ie lk im  dziele w ieś pracująca 
ma ch lubną ro lę  do odegrania. Hasła, 
ja k ie  to w a rzyszy ły  obchodom, hasła 
wa k i o te rm inow e  przeprowadzenie sie- 
w ew  i wyższe p lony, hasła sumiennego 
w y k m  ania obow iązków  wobec państwa 
świadcz,., że w ieś pracująca coraz sze
rze j i a k ty w n ie j w łącza się w  w a rtk i 
n u r t tw órcze j p racy dla k ra ju .

W  c h w ili gdy klasa robotnicza w  dą
żeniu do pomnożenia s ił naszego k ra 
ju  pode jm uje  zobowiązania ku  czci 
w ybo rów  do Sejm u i X IX  Zjazdu 
W KP(b), ch łopi p racu jący zamanifesto- 
\  a li na dożynkach, że stojąc u boku 
k lasy robotn iczej dołożą s ił dla w spól
nego dobra i pomyślności naszej Ludo 
w e j O jczyzny. Ta gotowość mas ch łop
skich do służenia O jczyźnie jes t n a j
lepszym św iadectwem  ich udzia łu  we 
Froncie N arodow ym , ich poparcia dla 
jego Program u.

Towarzysz W yłko  Czerwenkow, prezes Rady M in is tró w  B u łga r- 
sk ie j R e pu b lik i Ludow ej

Depesze z okazji Święta 
Narodowego Bułgarii

Do
Przewodniczącego P rezyd ium  Zgromadzenia Ludowego
B u łgarsk ie j R e pu b lik i Ludow ej 

Towarzysza Georgija Damianowa
Sofia

W  dniu Św ięta Narodowego B u łga rsk ie j R epub lik i Ludow ej 
proszę, Towarzyszu Przewodniczący, w  im ien iu  narodu .polskie
go i m oim  w łasnym , o przyjęcie serdecznych g ra tu la c ji i  n a j
lepszych życzeń dla bratn iego narodu bułgarskiego i  dla Was, 
Towarzyszu Przewodniczący, osobiście.

W  radosną rocznicę wyzw olenia przez bohaterską A rm ię  Ra
dziecką, naród bu łgarsk i dokonuje przeglądu swych wspania
łych osiągnięć w  budowie socjalizmu. Radość tę dz ie li z n im  na
ród polski, w idząc w zdobyczach gospodarczych, społecznych 
i ku ltu ra ln ych  b ra tn ie j B u łga rii cenny w k ład  do w a lk i o u trw a 
lenie pokoju, jaką  toczą narody św iata pod przewodnictwem  po
tężnego Zw iązku Radzieckiego i Chorążego Poko ju — W ielkiego 
Stalina.

BOLESŁAW  B IE R U T
*

Do
Prezesa Rady M in is trów  
B u łgarsk ie j R epub lik i Ludow ej

Towarzysza Wyłko Czcrwenkowa
Sofia

Z okazji ósmej rocznicy wyzw olenia b ra tn ie j B u łg a rii przez 
niezwyciężoną A rm ię  Radziecką przesyłam Wam, Towarzyszu 
Premierze, oraz Rządowi B u łga rsk ie j R epub lik i Ludow ej na jser
deczniejsze g ra tu lac je  Rządu P o lsk ie j Rzeczypospolitej Ludow ej 
i m oje własne.

Łączę życzenia dalszych sukcesów Ludow ej B u łg a rii na drodze 
do socjalizm u oraz w  walce przeciwko im peria lis tycznym  podże
gaczom w o jennym  o u trzym an ie  pokoju, jaką w iodą nasze naro
dy wspólnie z całym  św ia tow ym  obozem pokoju pod przewodni
ctwem  W ielkiego Zw iązku Radzieckiego.

JOZEF C Y R A N K IE W IC Z
*

Do
M in is tra  Spraw  Zagranicznych 
B u łgarsk ie j R epub lik i Ludow ej 

Towarzysza Dr. Minczo Neiczewa
Sofia

Proszę przyjąć, Towarzyszu M in istrze, me serdeczne g ra tu la 
cje i życzenia z okaz ji Święta Narodowego ósmej rocznicy w y 
zwolenia B u łga rii przez bohaterską A rm ię  Radziecką.

Stale zacieśniająca się przyjaźń i współpraca naszych naro
dów w ydatn ie  przyczynia się do wzmocnienia światowego obozu 
pokoju, walczącego o u trw a len ie  pokoju na całym  świecie.

STA N IS ŁA W  SKRZESZEW SKI

Uroczysly koncert w ósmą rocznicę 
wyzwolenia Bułgarii

(f) S taraniem  K om ite tu  
W spółpracy K u ltu ra ln e j z Za
granicą odbył się 8 bm. w  sali 
T eatru  Narodowego w  Warsza
w ie uroczysty koncert z okazji 
ósmej rocznicy wyzw olenia B u ł
ga rii przez A rm ię  Radziecką.

Na koncert p rz y b y li: przed
staw iciele B iu ra Politycznego 
KC  PZPR i Rządu, przedstaw i
ciele organizacji po litycznych i 
społecznych. Obecny b y ł am ba
sador Bułgarsk ie j R epub lik i L u 
dowej — K ir i l  D ram a lijew  oraz 
przedstaw iciele dyp lom atyczni 
państw  zaprzyjaźnionych.

K oncert poprzedziło przemó
w ienie przewodniczącej Zarzą
du G łównego L ig i K ob ie t — 
A lic j i  M usia łow ej.

Na program  koncertu złożyły 
się u tw o ry  Chopina w  wykona
niu  znanej p ian is tk i B arbary 
Hesse-Bukowskie j; chór Pol
skiego Radia pod dyrekcją  Je
rzego Kołaczkowskiego w yko 
nał pieśni bułgarskie, dziewczę
cy zespół „M a lw y “  tańczył re
gionalne tańce polskie i rosy j
skie, a rtys tka  Teatru Polskiego 
M iko ła jew ska recytowała utw o
ry  współczesnych poetów b u ł
garskich.
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F a k ty  i tv n i  oski 

„P o  co tu jesteśim?’*
Organ K P Stanów Zjednoczo- I 

nyeh ..Daily W orker“ zamieś
ci! w jednym z ostatnich nume- j 
rów oświadczenie amerykan- 
skiego kapelana wojskowego, 
pastora Jendeila Becka, który 
niedawno powrócił z Korei. O- 
świadczenie pastora rzuca cieka
we światło zarówno na stosun
ki panujące w wojsku amery
kańskim jak i na metody, przy 
pomocy których soldateska USA i 
stara się zamknąć usta wszyst- ! 
kim. pragnącym podzielić się 
prawdą o Korei.

Jendell Beck stwierdza na 
wstępie, że po powrocie z fron
tu rząd amerykański zmuszał 
go do podpisania oświadczenia, 
iż zachow'a milczenie o wojnie 
koreańskiej. Pastor nie zląkł się 
jednak grożb władz amerykań
skich i na łamach dziennika ko
munistycznego (tzw. „wielka 
ka prasa“ podobnych wypo
wiedzi z reguły nie drukuje) o- j 
powiada o swych wrażeniach.

Pastor oskarżył rząd amery
kański o traktowahie Korei ja 
ko pola doświadczalnego i na
rzędzia gry politycznej. Mówiąc 
o nastrojach wśród żołnierzy a- 
merykańskich. podkreślił on. że 
jedyną ich nadzieją jest myśl 
o powrocie do domu. ..Podczas 
mego pobytu — pisze dalej pa
stor — przekonałem się o kom
pletnej demoralizacji żołnierzy“.

Beck podaje również przykła
dy kłamstw7, jakim i karm i czy
telników prasa amerykańska. 
Żołnierze jednego z oddziałów 
zajmujących wzgórze na fron
cie. podczas przeglądania dzien
ników natknęli się na wzmian
kę, że „na froncie panowała 
względna cisza, działalność bo
jowa była osłabiona“. W rzeczy
wistości —  ciągnie Beck — w  
tym dniu linie amerykańskie o- 
strzeliwane były silnym ogniem 
artyleryjskim. Na naszym od
cinku zabitych zostało 7 ludzi, 
ewakuowano 18 rannych. Setki 
żołnierzy zniechęconych i zmę
czonych walkami zapytywały: 
„Po co my tu jesteśmy, pasto
rze?“.

Relacja Becka jaskrawo od
bija od obrazów, jakim i ofic-

B udow n iczow ie  K u jbyszew sk ie j 
i  S ta lin g ra d z k ie j e le k tro w n i w odnych  

na cześć X IX  Z jazdu W K P (b )

Święto narodu bułgarskiego

(f) M O S K W A  (PAP). Na te 
renie całego Zw iązku Radziec
kiego nabiera coraz większego 
rozmachu współzawodnictwo so
cja listyczne ku czci zbliżającego 
się X IX  Z jazdu P a rtii.

Budowniczow ie K u jbyszew - 
skie j E le k tro w n i W odnej pod
ję li nowe zwiększone zobowią
zania socjalistyczne na cześć 
Z jazdu. Robotnicy, inżyn ierow ie,

te rm inem  nowe dom y dla  ro - [ R ek to r U n iw ersyte tu  M o - | wo-badawczych w  p rzyb liżen iu  
bo tn ików . przedszkola, ż łobk i i  i  skiewskiego, członek A kadem ii j  dw ukro tn ie  w  porów nan iu  z

technicy i  personel ad m in is tra 
cy jn y  te j w ie lk ie j bu do w li k o - ; m entów  pod główny 
m unizm u postanow ili w ykonać e lek trow n i w yd o b y li 
państw ow y plan robót budow 
lano-m ontażowych na rok  b ie 
żący do dn ia 25 grudnia, pod
nieść wydajność p racy o 15 
procent, oddać do uży tku  przed

szpitale.
Budowniczow ie 

sk ie j E le k tro w n i 
rea lizu ją  swe zobowiązania. Na 
terenach budow y na p raw ym  
brzegu W ołg i około 300 stacha
nowców w ykona ło  przed te rm i
nem 10-m iesięczny p lan na 
swym  odcinku. Robotnicy za
tru d n ie n i p rzy w ykop ie  funda- 

gmach 
m ilion

m etrów  sześciennych ziemi.
Budow niczow ie S ta łing radz-

I Nauk ZSRR Iw an  P etrow ski w  ! poprzednią p ięcio la tką. W  żad-
K u jbyszew - \ a rty k u le  na łamach 

W odnej ju ż ; stw ierdza m. in .:
„P raw dy“

N ow y p lan p ięc io le tn i prze
w id u je  zwiększenie liczby spe
c ja lis tów , kończących wyższe 
zakłady naukowe dla  na jw aż
niejszych gałęzi przem ysłu, bu 
dow nictw a i ro ln ic tw a  w  p rzy 
b liżen iu  dw ukro tn ie  w  po rów 
naniu z r. 1950 oraz rozszerze
nie w  ciągu 5 la t przygotow a
n ia  kad r naukowych i  nauko-

k ie j E le k tro w n i W odnej posta- | wo -  pedagogicznych przez asp i- 
n o w ili wykonać plan w rześnio- j ran tu rę  na wyższych zakładach 
w y w  105 procent. ' naukowych i  in s ty tu tach  nauko-

nym  k ra ju  kap ita lis tycznym  
stw ierdza I. P e trow sk i —  n ik t 
nie może nawet m arzyć o ta 
k im  tem pie rozw oju  ośw iaty.

M a te ria ły  X IX  Z jazdu W KP(b) 
om awiane są na zebraniach o r
ganizacji p a rty jn ych  na terenie 
całego Zw iązku Radzieckiego. 
Wszyscy członkow ie p a r ti i za
b ie ra jący głos jednom yśln ie 
ap robu ją  p ro je k t zmienionego 
S ta tu tu  P a rt ii oraz p ro je k t d y 
re k ty w  w  spraw ie piątego pię- 
cioletnieigo p lanu rozw o ju  ZSRR.

Doroczne święto dziennika „L’Humanité“
(f) P A R Y Ż (PAP). W dn iu 7 1 Członek B iu ra  Politycznego | sze bezgraniczne przyw iązanie 

września w  Vincennes pod Pa- ! KC Francuskie j P a rtii K om un i- j  do w ie lk iego chorążego pokoju 
ryżem odbył się w iec w  zw iąz- stycznej E tienne Fajon w yg ło - \ Józefa S ta lina “ , 
ku  z tradycy jnym  świętem , s ił przemówienie, w  k tó rym  pod- ! W  zakończeniu Fajon zaape- 
dziennika „ L ‘H um an ite“ . I k re ś lił w yb itną  ro lę  „ L ‘H um an i- I lo w a ł do narodu francuskiego,

Przed wiecem odbył się pokaz i te“  w  «’alce francuskich mas j by zjednoczył się we Froncie 
f ilm u  p rodukc ji radzieckie j i pracujących o pokój, wolność i j Narodowym , którego zadaniem 
„W ie lk i K oncert“ , a następnie niezależność. Po stw ierdzeniu, że j jest przywrócenie niezależności
odbyły się zawody sportowe. ; s iły  obozu pokoju wzrasta ją  n ie- F ranc ji, w a lka przeciwko rem i- .

O 18.30 rozpoczął się wiec. | ust aninie Fajon ośw iadczył: „W  ! lita ry z a c ji N iem iec zachodnich, | szkieletu Pałacu K u ltu ry  i 
Przy stole prezydia lnym  za ję li ; w isp fcu  ze zb liża jącym  się X IX  1

Robotnicy 
Dniepropelrouska 

dla Pałacu iui i lory i \aubi 
w Warszawie

(f) M O S K W A  (PAP). Robot
n icy zakładów ko n s tru kc ji sta
lowych w  D niepropetrow sku o- 
trzym a li zamówienie na w yp ro 
dukowanie ko n s tru kc ji stalowej

miejsca przywódcy Francuskie j
P a rtii Kom unistycznej Jacques . . .
Duclos, Etienne Fajon, Andre Ponownie naszą solidarność

Zjazdem W KP(b) podkreślam y

M arty . Leon M auvais, Auguste ! Zw iązkiem  Radzieckim , przeciw - ; w  V ie tnam ie  oraz obrona 
Lecoëur i redaktor nacze)nv 1 ko którem u naród francusk i n i - i  hórł Hpmnkratvoznvoh nrz 
„L 'H u m a n ité “  André S til.

Poważne s tra ty  in te rw e n tó w  w K o re i
Bestialstwa lotnictwa USA( f j P E K IN  (PAP). Agencja ( nicza i  specjalne oddziały strze l- 

Ncw ych Chin donosi, że w  okre - | ców przeciw lotn iczych a rm ii lu -  
sie od 1 do 5 września br. w o j-  j dowej zestrzeliły  lub  uszkodziły 
ska in te rw e n tów  am erykańsko 
angielskich atakow a ły k ilk a k ro t

likw id a c ja  planu Schumana, po- j N auki w  W arszawie. Zamó- 
| kojowe uregulowanie problem u j  w ienie obejm uje produkcję 
j niemieckiego, położenie kresu i 22.000 ton kon s tru kc ji, z czego 
nikczem nej ko lon ia lne j w o jn ie  j 4,5 tysiąca ton w yprodukow ane

zostanie jeszcze w  roku  bieżą
cym.

Robotnicy zakładów dniepro- 
petrow skich zobow iązali się na 
cześć X IX  Zjazdu W KP(b) w y 
konać zamówienie d la  Pałacu 
K u ltu ry  i N auk i w  Warsza
w ie  przed term inem .

ko którem u naród francusk i n i-  I bód dem okratycznych przed o- 
gdy nie będzie w a lczy ł oraz n a - ’ fensywą faszyzmu i reakc ji.

nie pozycje w o jsk  ludow ych na 
wschodnim  i na zachodnim  od
c inku fron tu . Na fronc ie  wschód 
m m  w ojska in te rw e n tów  atako
w a ły  w  re jon ie  m iejscowości 
Punkhangang. a na fronc ie  za_

jałna propaganda amerykańska chodnim  w  pobliżu m iejscowo 
usiłuje mamić opinię publiczną.
Z jego oświadczenia wynika ja -

27 samolotów nieprzy jac ie lsk ich.
(f) P E K IN  (PAP). Dowódz

tw o  naczelne K oreańskie j A r 
m ii Ludow ej w  kom unikacie 
ogłoszonym w  dn iu  8 września 
w  Phenjanie stw ierdza, że je d 
nostki K oreańskie j A rm ii L u do 
w e j w raz z oddziałam i ochotni-

sno, że coraz więcej Ameryka 
nów, szczególnie tych, którzy 
bezpośrednio zetknęli się z w oj
ną koreańską, z każdym dniem 
jaśniej uświadamia sobie kto 
jest odpowiedzialny za tę krw a
wą awanturę, komu przynosi 
ona napęczniałe portfele i w y 
pchane kasy, a komu — ruinę, 
kalectwo i śmierć. Pytanie: „Po 
co my tu jesteśmy?“ powtarza 
coraz więcej żołnierzy amery
kańskich, powtarza coraz w ię
cej Amerykanów, domagających 
się położenia kresu zbrodniczej

ś c f  K orangpo riT  Wsz.ystkie a ta k i j  ków  ch ińskich kon tynuow a ły  
w o jsk am erykańsko -  ang ie l- w a lk i z naciera jącym  m ep izy - 

zostały odparte, p rzy ; jacielem, zadając m u s tra ty  
w  ludziach i sprzęcie.

skich
czym n ieprzy jac ie l s trac ił w  za 
b itych, rannych i  w zię tych do 
n iew o li przeszło tysiąc żo łn ie
rzy  i  oficerów.

W  pierwszych pięciu  dniach 
września, a rty le r ia  p rze c iw lo t-

W  poniedzia łek oddzia ły 
przeciw lotn icze a rm ii ludow ej 
i  strzelcy _ niszczyciele samo
lo tów  zestrze lili 3 i  uszkodzi
l i  2 sam oloty n ieprzyjacie lskie .

(f) P E K IN  (PAP). Bombowce 
am erykańskie dokonu ją  zbrod
niczych ' na lo tów  na m iasta i  
wsie koreańskie. 7 bm. samolo
ty  am erykańskie bom bardowa
ły  i os trze liw a ły  re jon y  wschod
niego wybrzeża oraz m iasta 
Sariwon, Andżu i  inne. W  no
cy na 7 września, bombowce a- 
m erykańskie  „B — 29“  zrzuc iły  
k ilkase t bomb na w iosk i położo
ne na północ od Phenjanu. 
Bom by zniszczyły w ie le  zagród 
chłopskich. W ie lu  chłopów  i  u- 
c iek in ie rów  z P henjanu zosta
ło zabitych lub  rannych. Z n i
szczone zostały zasiewy ryżu  i 
kuku rydzy.

Naród belgijski protestuje przeciwko 
ułaskawieniu zbrodniarzy wojennych

(f) B R U K S E LA  (PAP). W  s a li, łaskaw ien iu  de 
interwencji imperializmu ame- i M adelaine w  B rukse li odbyło się Coppenollle ‘a.

Bodta i

rykańskiego.
B. Z.

van , nastąpiło na skutek in te rw e n c ji 
I rządu francuskiego. .
| W  zw iązku z ty m  dziennik 

„ L ‘H um an ite “  podkreśla, że 
„w y jaśn ien ie “  francuskiego m i
n is te rstw a spraw zagranicznych 

, n ic nie „w y ja ś n ia “ . W prost 
(f) P A R Y Ż (PAP). F rancuskie ! przeciwnie, stanow i ono dowód, 

M in is te rs tw o  Spraw  Zagranicz-j że rząd P in a y a  „in te resow ał 
nych ogłosiło w y jaśn ien ie  w j się“  sprawą de Bodta i van Cop- 

,, j Na zebraniu przem aw ia li licz- j zw iązku z opub likow anym  w  j penólle‘a, ta k  że nie ulega w ą t-
Z okaz ji : nj  przedstaw icie le organizacji prasie oświadczeniem byłego ; p liw ości, że skandaliczne u ła-

rozpoczęcia m iędzynarodowego i by łych  w ięźn iów  obozów h itle - ; m in is tra  spraw iedliw ości B e lg ii skaw ienie zdra jców  narodu bel-
tygodnia w a lk i przeciwko w o j-  ; row skich  i o fia r faszyzmu. j Pholiena, k tó ry  stw ierdza, że g ijsk iego nastąp iło  w łaśnie w

M an ifes tac je  
an t \ faszys tow sk ie  

w X R D
(f) B E R L IN  (PAP).

; zebranie zorganizowane przez 
! zw iązki by łych  członków ruchu i 
| oporu i  organizacje patriotyCz- 
i ne, na znak protestu przeciwko 
i u łaskaw ian iu  zbrodn iarzy wo- j 
jennych przez obecny rząd be l-1 
g ijsk i.

Rząd Pinay‘a 
interweniował w sprawie 

uwolnienia zdrajców 
narodu belgijskiego

nie i faszyzm owi we wszyst- !
o fia r faszyzmu.

Następnie odczytano liczne de- j ułaskaw ienie de Bodta i  innych ! w y n ik u

805 roczn ica  
za łożen ia  M o skw y
(f) M O S K W A  (PAP). Przed 5 

la ty  w  dn iu  7 września 1947 r. 
w  zw iązku z 800-leciem M o
skw y Józef S ta lin  przekazał 
osobiste pozdrow ienia i  życze
nia  m ieszkańcom sto licy  radzie
ckie j. W  pozdrow ieniu swym 
J. S ta lin  o k re ś lił ro lę  sto licy 
Zw iązku Radzieckiego — M o
skw y w  zbudowaniu społeczeń
stwa socjalistycznego w  ZSRR, 
w  obronie w ie lk ie j spraw y po
k o ju  na całym  świecie.

W  zw iązku z 805-leciem Mo-, 
skw y cała prasa stołeczna za
m ieściła liczne a r ty k u ły  po
święcone rozbudow ie s to licy  ra 
dzieckiej.

narodu belg ijskiego, ; rządu P inay ‘a.k ich  okręgach N iem ieckie j Re- pesze protestujące przeciw ko u - ! zdra jców
p u b lik i Dem okratycznej odby- ----------------------------------------------------------------------------------
ły  się zebrania, na k tó rych  lu d - y - ,  1 1 .  1 m y  , y T n  • •
rość NRD m anifestowała prze- | J y  jy J ‘  ito rs k ie  rządy  gen. INaguiba w K g ipc ie
c iw ko  po lityce w o jn y  1 faszy- -  5 *  ~  ”  *
zmu i domagała się przy jęc ia  ; 
p ropozycji Zw iązku Radzieckie- ! 
go.

Z pobytu delegacji 
zagranicznych w ZSRR
(f) M O S K W A  (PAP). A gen

cja TASS podaje, że w  ZSRR 
b a w i ła  przez trzy  tygodnie 
grupa w y b itn y c h  lekarzy w ło 
skich. Goście zapoznali się z o r
ganizacją służby zdrow ia w  
Z w iązku  Radzieckim  i  z dzia
ła lnością placówek nąukowo- 
badawczych w  dziedzinie me
dycyny. Z w ie dz ili oni również 
zakłady lecznicze i  in s ty tu ty  
medyczne M oskw y i  Le n in - 

in te rw e n c ji ze strony I gradu.

W  d n iu  dzisie jszym  naród bu łg a rsk i ob
chodzi 8 rocznicę w yzw o len ia  k ra ju  od uc i
sku m onarchofaszystowskiego i  n ie w o li h it le 
row sk ie j. 9 w rześnia 1944 roku  B u łga ria  
o trzym a ła  z rą k  żołn ierza radzieckiego w o l
ność. L u d  b u łga rsk i przez w ie k i ciem iężony 
przez tu re ck ich  satrapów, potem  przełz ro d z i
m ych obszarn ików  i  ka p ita lis tó w  oraz obcy 
im pe ria lizm , po raz p ie rw szy w  swej h is to 
r i i  u ch w yc ił w ładzę w  swoje d łonie, po raz 
p ie rw szy m ógł pracować nie d la w yzysk iw a 
czy, lecz dla siebie.

H isto ryczne zw ycięstw o 9 w rześnia umoż
l iw iło  wejście B u łg a r ii na drogę postępu 
i szybkiego rozw o ju . L ik w id a c ja  w ładzy  ob- ! 
szarn iczo-kap ita lis tyczne j, stw orzenie rządu ; 
opartego o szeroki fro n t na rodow y pod prze
w odem  klasy robotn icze j, bohatersk ie j p a rt ii 
kom unistyczne j i  je j w ie lk ic h  przyw ódców  
—- D y m itro w a , K o la row a  i Czerwenkowa, re - j 
fo rm a  ro lna , unarodow ien ie  p rzem ysłu  — | 
wszystko to stało się podw a liną  nowego ży- j 
cia B u łg a r ii. W yzw olen ie  narodow e i  społecz
ne u ja w n iło  potężne twórcze s iły  ludu  b u ł
garskiego, k tó re  w  w ie lk im  z ryw ie  p a tr io 
tycznym  zączęły zm ieniać oblicze B u łg a rii.

W  ciągu 8 la t w ładzy  ludow e j B u łgaria  
z likw id o w a ła  w  znacznej m ierze zacofanie 
gospodarcze otrzym ane w  puściźnie po dzie
siątkach la t panowania rządów  obszarniczo- 
kap ita lis tycznych . N aród bu łg a rsk i ma pełne 
praw o być dum nym  z owoców swej pracy. 
Zacofany, ro ln iczy  k ra j, z ubog im  p rzem y
słem, nędzą w s i i  bezrobociem  w  mieście —  
to obraz B u łg a r ii p rzedw ojenne j, domeny 
w yzyskiw aczy. B u łg a ria  1952 ro k u  to k ra j, 
w  k tó ry m  pow sta ją  i  p racu ją  w ie lk ie  ob iek
ty  przem ysłow e, którego pola przem ierzają 
tra k to ry  i  kom ba jny, w  k tó ry m  z każdym  
ro k ie m  rośnie dob roby t mas pracujących.

Już w  ro k u  bieżącym  p rodukc ja  p rzem y
słowa B u łg a r ii będzie 4,2 raza większa, niż 
w  1939 r., a p ro dukc ja  środków  w ytw a rzan ia  
będzie w  1952 r. 6 -k ro tn ie  w iększa n iż  w  ro 
ku  1939., T y lk o  w  ciągu ubiegłego roku  
uruchom ione zostały tak ie  w ie lk ie  ob iekty, 
ja k  e lek trow n ie : Asenica, Taża, W id im a, K a r-  
łow o, T icza i  S ta lin , w ie lk ie  w arsz ta ty  sa
mochodowe im . K o la row a  i  Czerwenkowa, 
fa b ryka  teksty lna , od lew nia  żelaza, fab ryka  
azotn iaków  i  nawozów sztucznych im . 
S ta lina , kopa ln ia  „R e p u b lika ”  i w ie le  innych.

R o zw ija ją  się nowe gałęzie przem ysłu , k tó 
rych  B u łg a ria  daw n ie j zupełnie nie znała. 
Szczególny nacisk położony jes t na przem ysł 
m aszynow y i  chemiczny.

Obecnie w  B u łg a r ii p ro d u ku je  się w szyst
k ie  rodzaje maszyn ro ln iczych  prócz tra k 
to rów  i  kom ba jnów , k o tły  parow e i genera
to ry  gazowe, tu rb in y  wodne, różnego rodza
ju  m aszyny budow lane, m aszyny d la  prze
m ysłu  ceramicznego, drzewnego, tekstylnego,/ 
m o to ry  dieslow skie, ob ra b ia rk i.

P rzem ysł chem iczny B u łg a r ii do końca p ię 
c io la tk i będzie dawać 16 razy  w iększą p ro 
dukcję , n iż  przed w o jną . U ruchom iona zo
stała iu b  w  na jb liższym  czasie będzie u ru - 

j  chomiona p rodukc ja  ta k  w ażnych w y tw o 

ró w  chemicznych, ja k  naw ozy sztuczne, kw aś 
azotowy, soda, celuloza itp .

W ie lk ie  osiągnięcia przem ysłu u m o ż liw iły  
rozw ój ro ln ic tw a , k tó re  w  szybkim  tem pie 
przekształca się w  ro ln ic tw o  socjalistyczne. 
Już obecnie spó łdzie ln ie  p rodukcy jne  obej
m u ją  52 proc. z iem i orne j. Wieś zaopatrzona 
jest w  12 tys. tra k to ró w  i 1.300 kom bajnów . 
30 procent robó t po lnych we w szystk ich  
gospodarstwach w ie jsk ich  i  55 procent w  spół
dzie ln iach p rodukcy jnych  w yko n u je  się p rzy  
pomocy maszyn. W  tych  w arunkach wzrasta 
w ydajność ro ln ic tw a  bułgarskiego. W  porów 
nan iu  z bardzo u rodza jnym  rok iem  1939 
w  1951 ro ku  zb io ry  pszenicy zw iększy ły  się 
1,5 raza, ryżu  i  bu raków  cukrow ych— 3 razy.

Sukcesy p rodukcy jne  i  troska ludowego 
państwa o b y t mas pracu jących gw a ran tu ją  
w zrost stopy życiow ej, czego przyk ładem  jed
nym  z w ie lu , by ła  ostatnia obniżka cen.

Swe h istoryczne zw ycięstwa na drodze do 
socja lizm u zawdzięcza ludow a B u łgaria  bo
haterskiem u w y s iłk o w i mas pracu jących, za
wdzięcza b ra te rsk ie j pomocy K ra ju  Rad. 
Zw iązek Radziecki dostarcza now opow sta ją
cym fa b ryko m  sprzęt i dokum entację tech
niczną, dz ie li się z B u łga rią  sw ym i m etodam i 
pracy. N ie ma p raw ie  żadnej dziedziny go
spodark i bu łgarsk ie j, k tó re j rozw ój nie od
b y łb y  się z bezpośrednią pomocą radzieckie j 
na u k i i techn ik i, ludz i i maszyn.

L u d  bu łgarsk i zachowuje głęboko w  sw ych 
sercach pam iętne słowa D ym itro w a , że 
„P rz y ja ź ń  nasza ze Z w ią z k ie m  R a d z ie ck im  
je s t n ieodzow na  d la  naszej n ieza leżności n a 
ro d o w e j i d la  ro z k w itu  B u łg a r ii,  ta k  ja k  s ło ń 
ce i  p o w ie trz e  n ieodzow ne  je s t d la  ka żd e j 
ż y w e j is to ty “ .

Ludow a B u łga ria , k ra j budującego się so
c ja lizm u, związana p rzy jaźn ią  ze Z w iązk iem  
R adzieckim , jes t trw a ły m  ogniw em  obozu po
ko ju .

N aród bu łgarsk i, k tó ry  zwycięsko z lik w id o 
w a ł spisek agentów tito w sk ich , w id z i do ja 
k ie j nędzy i  n ie w o li dop row adz ili faszyści 
belgradzcy sąsiednie narody Jugosław ii. Z tym  
w iększą mocą lu d  b u łga rsk i strzeże ’ swych 
zdobyczy, na w ydarc ie  k tó rych  czyhają ame
rykańscy n a jm ic i z Be lgradu, A ten  i  A n ka ry .

M asy pracujące B u łg a r ii zjednoczone we 
Froncie O jczyźnianym , pod przewodem  p a r t i i  
kom unistyczne j, pod sztandarem  w ie lk iego  
syna lu d u  bu łgarskiego Georgi D ym itrow a , 
pod k ie ro w n ic tw e m  towarzysza W y łko  Czer
w enkow a nadał będą kroczyć zwycięską d ro 
gą do socjalizm u.

N aród po lsk i z gorącą sym patią  śledzi 
osiągnięcia bra tn iego narodu bułgarskiego. 
I  dziś, w  dn iu  św ięta narodowego B u łg a r ii 
polskie masy pracujące współuczestniczą 
w  radości bu łgarsk ich  budow niczych socja
lizm u.

Życzym y narodow i bu łgarsk iem u dalszych 
sukcesów w  jego poko jow e j p racy nad rozw o
jem  i, w zm acnian iem  s ił B u łga rsk ie j R epub li
k i Ludow e j. W spólne nasze osiągnięcia są da l
szym k ro k ie m  do ostatecznego zw ycięstwa 
obozu poko ju , k tó rem u przew odzi w ie lk i 
S ta lin .

Przebycie deleqaqi radzieckiej
do Sofii

Na cmentarzu w  W ernigerode | 
dokonano uroczystego odsło- 1 
męcia pom nika ku  czci boha- : 
te rów  antyfaszystowskiego ru 
chu oporu. Dla podkreślenia 
m iędzynarodowej solidarności i 
bo jowników ' przeciwko w o jn ie  ] 

faszyzm owi w artę  honorową

cy jnych i kom entarzy prasy za
chodniej, ostatnie wydarzenia 
w  Egipcie stanowią trzeci ko
le jny  etap rea lizac ji p lanów ge
nerała Naguiba, zmierzających 
do ca łkow ite j d y k ta tu ry  wojsko- 

p rzy pom niku p e łn ili uczący się | we' * faszyzacji k ra ju , 
i pracujący w  W ernigerode i W ydarzenia te są równocześ-

Masone aresztowania -  Surowe wyroki na robotników -  
Silne napięcie w całym kraju

(f) PAR YŻ (PAP), Jak w y n i-  | lę, M aher ustąp ił w raz ze swoim s tronn ic tw a  po lityczne „n ie d o - 
ka z licznych doniesień agen- | rządem. N ow y gabinet, na któ- kona ją  same czystk i w  swych

rego czele stanął sam Naguib, i szeregach, powstanie kwestia 
został zm ontowany w  k ilk a  go- | rozw iązania tych s tro n n ic tw “ , 
dżin po o fic ja ln e j rezygnacji i 
Mahera.

m łodzi pa trioc i greccy.

Potężna manifestacja 
w \nrymberdze 

przeciwko polityce 
Adenauera

(f) B E R LIN  (PAP). W N orym 
berdze odbyła się potężna m an i
festacja zorganizowana prZ^z 
Kom unistyczną Partie Niemiec 
(KPD) na znak protestu prze
c iw ko  w ojennej polityce Ade
nauera.

Uczestnicy m anifestacji, wśród 
k tórych było  w ie lu  robo tn ików  - 
socjaldem okratów, uch w a lili re
zolucję. popierająca w  całej peł
n i propozycje rządu radzieckie
go w  sprawie pokojowego ure-

! nie ob jawem  skrajnego zao- 
j strzenia sie stosunków między 
I Naguibem a s tronn ic tw am i po
ił litycznym i. Obecne posunięcia 
| Naguiba świadczą o chęci obsa- 
| dzenia ich k ie row n ic tw a  swoimi 
i zwolennikam i.
| Liczba aresztowanych działa- 
| czy po litycznych w ynosi około 
| 80 osób.

Chronologiczny przebieg wy-

W  ciągu n iedzie li silne od
dzia ły  w o jska i p o lic ji dokony
w a ły  dalszych aresztowań p o li
tykó w  egipskich „zarówno w
Kairze, k tó ry  przekszta łcił się ,
w  obóz w arow ny, ja k  i w  w ięk- ! m a ryn a rk i. Stanowisko w ice-
szych m iastach p ro w in c jo na i- j p rem iera  i m in is tra  spraw we- 
nych. Wśród aresztowanych w nętrznych ob ją ł mąż^ zaufania
zna jdu ją  się dw a j b y li prem ie-

Baw iąca w  ZSRR kan ad y j
ska delegacja robotnicza z dzia
łaczem zw iązkow ym  Bruce 
Magnewsonem na czele, spę
dziła  6 . dn i na K rym ie . Z w ie 
dz iła  ona szereg sanatoriów  
nad brzegiem M orza Czarne
go oraz jeden z kołchozów 
krym skich .

W  rozm owie z koresponden
tem  TASS delegaci podz ie lili 
się sw ym i w rażen iam i z poby
tu  na K rym ie . W y ra z ili oni 
zachw yt d la  wspan ia łych w a- 

! ru n kó w  odpoczynku rob o tn i-

LO N D Y N  (RAP). W  nowym  
rządzie egipskim , siódmym z 
ko le i w  bieżącym roku, gene- , ,
ra ł Naguib, naczelny dowódca j <̂ow radzieckich, 
a rm ii egipskiej, jest p rem ie- ; Gości kanadyjsk ich  zdz iw ił

ZSRR
ne

jest ca łkow icie  bezplat-

rzy, a m ianow icie  H ila ly  
(bezpartyjny), Ib rah im  Abdel 
Hadi (by ły  przywódca saady- 
stów), Serag ed-D in (sekretarz 
generalny W afdu), d r  Hafez A f i-  
f i (były szef kance larii k ró lew 
skiej), M ortada M araghi (k ilka -

propozicjach

jpadków  z soboty i niedzieli by! ^kro tny ‘ minister).
1 następujący: ; Ponadto znalazło się w  aresz-

W sobotę odbyło się zaprzy- | cj e k ilku n a s tu  by łych  m in i-  
! -siężenie nowych członków gabi- j  strów , w ie lu  p rzy jac ió ł b. k ró -
netu A li M ahera, dokooptowa
nych przed k ilk u  dn iam i. Na
stępnie rozpoczęło się posiedze
nie gabinetu, które  trw a ło  do 
późnych godzin nocnych. W 
tymże czasie w o jsko i po lic ja 
przvstąp iłv  do aresztowań. Gdy !

: SSSffcSS^SrS S t ! “ ND-YN ,PAP,. do .
S ekre taria t kom un istyczne | }(> 5() osób _  uda} się on do 

P a rtu  N iem iec (KPD) ogłosił , gmacflu> w  k tó rym  obradowa! 
apel, w  k tó rym  wzyw a w szyst- ; rząd egipski. Posiedzenie gabi

netu zostało przerwane, po 
czym Naguib po in form ow ał 
M ahera o dokonanych areszto
waniach. Nazajutrz, w  niedzic

k ich pa trio tów  niem ieckich, a- 
by stanęli o fia rn ie  do w a lk i 
p rzeciw ko rozpętaniu h is te rii 
w o jenne j i oszczerczej kam pa
n ii an tyradzieckie j, oraz prze
c iw ko  re m ilita ryza c ji T rizon ii.

A pe l wzyw a jednocześnie 
wszystkich N iejnców  do prze
ciw staw ienia sie próbom dele
ga lizacji KPD  i innych orga
n izacji dem okratycznych oraz do 
wypow iadan ia się za pokojo- 
\vvm  rozw iązaniem  problem u 
Niemiec.

Projekt faszystowskiej 
ustawy końskiego ministra j

la Faruka oraz w yb itn ie jszych 
w afdystów , saadystów i  dzia
łaczy p a r ti i libe ra lno  -  konsty
tucy jne j.

A resztowani działacze p o lity 
czni m ają stanąć przed sądem

niesień rad ia  londyńskiego, rze
cznik a rm ii egipskiej ośw iad- j 
czył. że zadaniem nowego rzą
du będzie „szybkie przeprow a
dzenie czystk i w  dziedzinach 
po litycznej, ekonomicznej i so
c ja ln e j“ . Do-dał on, że jeżeli

Naguiba — Solim an Hafez. M i-  | ' . .  , , , .
nisbrem spraw  zagranicznych j \I0SS906K 0 it II t V i  Fit ł l  S 1 (' I i 
został Achm ed Farrag Tayeh, 
dotychczasowy poseł egipski w’
T rans jo rd an ii i  ambasador w  T  TU Ilia 11 il  -  C H11 T C ll i! l f l  
Iraku . Pozostałe tek i p rzypad ły j
różnym  in nym  osobom' cieszą- | (a) M O S K W A  (PAP). Agencja
cym się zaufaniem  Naguiba. j TASS podaje z Teheranu: 

P A R Y Ż (PAP). K a irs k i korę - ; Dn ia 7 września prem ieJ Ira -  
spondent agencji France Presse 1 nu Mossadek złożył oświadcze- 
donosi, że przewodniczący pa r- ; nie wobec przedstaw icie li prasy 
t i i  W afd — Nahas zna jdu je  się ] zagranicznej i  irańsk ie j o p rzy - 
w  areszcie dom owym. , czynach, dla k tó rych  rząd jego

LO N D Y N  (PAP). Z K a iru  do- : n ie  może przy jąć ostatniego ^an- 
nosi agencja Reutera, że t r y -

(f) S O FIA  (PAP). Do S o fii 
p rzyby ła  delegacja radziecka, 
k tó ra  weźmie udzia ł w  u ro e z p  
stościach z okaz ji 8 rocznicy 
w yzw olenia B u łg a rii z n iew o li 
faszystowskiej. Na czele dele
gacji radzieckie j sto i przewod
niczący prezydium  Rady N a j
wyższej RSFRR M. Tarasów; w  
skład de legacji wchodzą: gen.- 
p u łk  A. H reczko i  ambasador 
radziecki w  B u łg a r ii M . Bo- 
drow .

Na dw orcu w  S o fii radziecką 
delegację rządową p o w ita li: pre 
m ie r B u łga rsk ie j R e pu b lik i L u 
dowej- i  sekre tarz generalny KC  
B u łga rsk ie j P a r t ii K om u n is ty 
cznej W y łko  Czerwenkow, człon 
kow ie  B iu ra  Politycznego KC  
B P K  Georgi Czankow, Raiko 
Dam ianów, Todor Ż iw kow , A n 
ton Jugow, M inczo Nejczew i 
Georgi Cankow, w iceprem ierzy 
Georgi T ra iko w , Iw a n  M ich a i
łów  i  K a rlo  Lukanow , m in is te r 
obrony narodow ej gen.-pu łk  
P. Panczewski, przedstaw icie le 
organ izacji społecznych, a także

przedstaw icie le ambasady ZSRR ' 
w  Sofii, przedstaw icie le dyp lo
m atyczni państw  zaprzyjaźn io
nych, przedstaw icie le de legacji 
p rzyby łych  do S o fii na uroczy
stości w  zw iązku z 8 rocznicą 
w yzw olenia B u łg a rii przez A r 
m ię Radziecką.

Odsłonięcie pom nika  
M arsza łka  Tołbuchina  

w  S ofii
(f) S O FIA  (PAP). W  S o fii od- 

| by ła  się uroczystość odsłonięcia 
1 pom nika M arsza łka Zw iązku 
Radzieckiego Tołbuchina, pod 

| którego dowództwem  wojska ra 
dzieckie w y z w o liły  B u łga rię  z 
n iew o li faszystowskiej.

Przem ówienie poświęcone M a r
szałków'! T o łbuch inow i w yg łos ił 
m in is te r obrony narodowej 
Panczewski, k tó ry  następnie 
dokonał odsłonięcia pom nika. 
Po odsłonięciu odbyła się przed 
pom nikiem  defilada jednostek 
wmjskowych garnizonu s o fij-  
skiego.

Faszystowski terror w Tunisie
,(f) P A R Y Ż  (P A P j. — Dzien

n ik  „L ib e ra tio n “  donosi o trw a 
jących represjach francuskich 
w ładz ko lon ia lnych  w  Tunisie. 
Przed francusk im  trybuna łem  
w o jskow ym  w  Tunis ie  odbył się 
ostatnio proces grupy pa trio tów  
tunezyjskich. Jeden z n ich  zo
sta ł skazany na 8 la t w ięzienia, 
a d ru g i na 5 la t. Trzech obywa-

i glo-am erykańskiego p lanu tzw.
buna ł w o jskow y skazał na ka 
ry  ciężkiego w ięzienia od 3 do 
15 la t 12 robotn ików , uczestni
ków  s tra jk u  w  K a fr  el Dawar 
pod A leksandrią .

NO W Y JO R K (PAP). Prasa 
am erykańska donosi z K a iru , 
że zakłady w łókienn icze wT 
K a fr  el D aw ar są nadal n ie 
czynne. W  całym  Egipcie pa
nu je  s ilne napięcie.

T ezy  p rze d w yb o rcze  K P  Japon ii
(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 

TASS podaje ,z Tokio :
D zienn ik „A kah a ta “  opub liko

w a ł tezy Centralnego K ie ro w n i
czego Organu Japońskiej P a rtr  
Kom unistycznej w  zw iązku ze 
zbliżającym i sie w yboram i par

uregu low ania roszczeń b ry ty j
skich w  zw iązku z nacjonaliza
c ją  przem ysłu naftowego w  
Iran ie .

Mossadek sk ry tyko w a ł ten 
p lan i  wskazał, że Ira n  udzie li 
odpowiedzi na wspólne propo
zycje Trum ana -  C hurch illa  
w tedy, gdy medżlis i  senat w y 
powiedzą się na tem at tych  p ro 
pozycji.

Mossadek oświadczył, że 
„rząd  b ry ty js k i prow adzi taką 
samą ja k  daw nie j a naw et ba r
dziej ok ru tną  p o litykę  pod szyl
dem nowych słów i  s form uło
w ań“ . Następnie Mossadek przy

O statn io został aresztowany 
sekretarz Powszechnego Zw iąz
ku Pracujących Tunisu, Bólu- 
hassch H ia r. D z ienn ik  „L ib e ra 
tio n “  podaje również, że sekre
tarze K om unistycznej P a rt ii T u 
nisu Moham m ed Ennafaa i  M o- 
ns  N izar przeniesieni z powodu 
złego stanu zdrow ia z obozu do 

te li tunezy jsk ich  skazano na k i l .  | szpita la  w  mieście S id i-A bda la . 
; kumiesięczne ka ry  w ięzienia i  i zaprotestowali przeciwko złemu 
; grzywnę w  wysokości 50 tys ię . I trak tow a n iu  ich w  szpitalu.
| cy fra n kó w  każdego.

W  k i lk u  zdan iach
K O X F E B F N C .JA  O O TO Ś C O W  

P O K O JU  W D E I.H I 
(f) M O S K W A  (P A P ). A g e n c ja  

TA S S  p od a je  z D e lh i:
W s to lic y  In d i i  za ko ń c z y ła  się 

k o n fe re n c ja  O b ro ń c ó w  P o k o ju  s ta 
n u  D e lh i. K o n fe re n c ja  w y b ra ła  100 
d e le g a tów  na  m a ją c y  się  w k ró tc e  
o db yć  I I I  O g ó ln o h in d u s k i K o n g re s  
O b ro ń có w  P o k o ju . R ów n ie ż  w  s ta 
nach  P radosz i K a s z m ir  o d b y ły  się 
k o n fe re n c je  O b ro ń có w  P o k o ju .
Z  O B R A D  M IĘ D Z Y N A R O D O W E G O  

K O N G R E S U  A S T R O N O M Ó W  
R Z Y M  (P A P ). T rz e c i dz ień  p ra c  

M ięd z y n a ro d o w e g o  K o n g re su  A s tro 
n o m ó w  b y ł c a łk o w ic ie  p o św ię co n y  
d y s k u s ji n a u k o w e j n ad  zagadn ie 
n ie m  p ochodzen ia  i ro z w o ju  gw ia zd . 
R e fe ra t na te n  te m a t w y g ło s ił  p rze 
w o d n ic z ą c y  d e le g a c ji ra d z ie c k ie j, 
cz łon e k  -  k o re s p o n d e n t A k a d e m ii 
N a u k  ZSR R  p ro f. A m b a c u m ia n . Z a 
m y k a ją c  o b ra d y  K o n g re su , p rz e 
w o d n ic z ą c y  de le g a t S tanów  Z je d 
n oczonych  p ro f. S tru v e  p o w tó rz y ł 
w  ję z y k u  a n g ie ls k im  s łow a  re fe m -  
f t !  p ro f. A m b a c u m ia n a  o znaczen iu  
k u ltu ra ln e g o  z b liże n ia  n a ro d ó w  d la  
s p ra w y  u trw a le n ia  p o k o ju  na c a ły m  
św iec ie . U cz e s tn ic y  K o n g re s u  z en 
tu z ja z m e m  o k la s k iw a li te  s łow a.

Wiadomości sportowe

N a m arg inesie

F a c h o w i e c

wzrostu niezadowolenia i  oporu i Zadaniem  Rady ma być op i-
narodu. 1 n iow anie  w n iosków  rządu ja -  : , , , , , , , ,

Tezy s taw ia ją  przed człon- \ pońskiego w  skraw ie .skrócen ia  ^ ^  ^ n S m o ż e  s ię^źgodz lć  
kam i P a rtii Kom unistycznej za- ! ka ry  lub u łaskaw ienia japon- i S° rząd „n ie  może się zgoazic
damę uczynienia z wysuniętego i skich zbrodniarzy w ojennych
przez P artie  Kom unistyczną j skazanych na mocy w yraków

na wspólne propozycje anglo- 
am erykańskie“ . Z w ró c ił on w

program u wyborczego Zjedno- T rybuna łu , utworzonego przez | szczególności uwagę na fak t, że

(f)
ADN donosi z Bonn. że tam te j 
szy m in is te r spraw w ew nętrz
nych przygotował p ro jek t nowej 
reakcyjne j ustawy m ającej na 
celu ca łkow ite  zdław ienie w o l
ności op in ii publicznej. Na mo
cy te j ustaw y rząd boński ma 
uzyskać nieograniczone prawo 
zam ykania gazet i rozw iązyw a
nia zespołów artystycznych w

Pm iektZewzorowany T es t wej." W szystko to  świadczy o I T rum an 'w y d a ł zarządzenie w  \ jasną, ze 
ustawodawstw ie h itfe ro w - i zupełnym fiasku p o lity k i przy- j spraw ie utworzen ia tzw. „R ady j szyngtonu 

" - gotowań wojennych reakcjon i- i ułaskaw ień przestępców w o - j odbudowa japońskiego m ilita

naruszeniem j dzynarodowego“ .

la m en ta rnym i: Czytam y w  nich ! ezoneg0 F rontu W yzwolenia ] rząd USA lu b  M iędzynarodo-
m  in .: ! Narodowego program u w yb ó r- ; wego T rybun a łu  na D a lek im  eh iłla  i  użyte w  n ich s fo rm u ło -
‘ Tezv podkreśla ją m. in., że na- czeg0 całego narodu. Od suk- i Wschodzie. i wam a świadczą o chęci nada-

ria lis to w  am erykańskich, którzy ; W yzwolenia Narodowego w  cza- j g0 -iest . •ia .w n ym  - mszeniem 
ctuńeli zaskoczyć nieprzygoto- , J  w aj k i przedwyborczej. i P ^ z u rm e n ia  p ^ d a m s k ie g a
w a n e  je s z c z e  pa rtie  opozycyjne. ; w .K o m is ji Dalekiego
zdław ić w a lkę  narodu o pokój w a ! l a  ułaskawień“ W  USA i Wschodu i  innych rm ędzynaro- 
i n ie z a w is ło ś ć  oraz przy porno- I ” K aa a  . , . , , , . ; dowyeh porozum ień w  spraw ie
cy przekupstwa i wszelkich re- d la  japońskich zbrodniarzy ; Japonii. N ie ulega w ątp liw ości,

......................... wojennych ! że obecnie po ogłoszeniu zarzą-
I dzenia Trum ana, japońscy zbro- 

(f) NO W Y JO R K (PAP). W  | dniarze w o jenn i będą masowo

presji wskrzesić zdradziecki sy
stem monarcho -  b iu rokra tyczny 

u trw a lić  panowame b iuro
kratycznych s ił zdrady narodo- l dn iu  5 września prezydent USA j zw/alniani z w ięzień. Jest rzeczą

na
skiego m in is tra

celem decyzji Wa- 
jest jeszcze szybsza

propagandy I
Goebbelsa. stów am erykańskich w  obliczu 1 jennych". ryzmu.

USA dostarczyły Indiom 
zgniłą pszenicę

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 
TASS podaje z D e lh i:

D zienn ik h indusk i „F ree Press 
Jou rna l“  donosi, że pszenica do
starczona Ind iom  przez Stany 
Zjednoczone okazała sie wT 50 
procentach zgniłą.

Jak wiadomo, doradca finan
sowy H itlera i członek rzą
du Trzeciej Rzeszy, H jalm ar 
Schacht zpstai uwolniony w  
procesie norymberskim wbrew  
protestom sędziów radzieckich 
i opinii światowej.

„Czarodziej“ Schacht potrafił 
bowiem nie tylko zawrzeć so
jusz z H itlerem  i finansować 
jego zbrojenia, ale pozyskać 
przyjaźń i pomoc W all Street.

Dlatego po wojnie mógł spo
kojnie spacerować po swoim 
majątku, którego dorobił się 
przy Hitlerze i wydawać pie
niądze, które zarobił na swo
je j książce o Hitlerze.

Gdy w Bonn zaczęto finan
sować zbrojenia w  Zagłębiu 
Ruhry Schacht uważał, że nie 
powinno go zabraknąć w no
wych przygotowaniach wojen
nych. Znaleźli się oczywiście lu 
dzie, dlą których bankier H itle 
ra był nadal czarodziejem do 
robienia brudnych pieniędzy.

Schacht otrzymał więc ćwierć 
miliona marek na założenie 
banku pod swoim nazwiskiem 
w Hamburgu.

Senat miasta Hamburga, bo
jąc się opinii publicznej w o-

! środku robotniczym czerwo- 
| nym Hamburgu — sprzeciwił 
! się wydaniu Schacht-owi konce- 
| sji na prowadzenie samodziel
nego banku.

Równocześnie jednak, nie 
! chcąc narazić się byłym hitle

rowcom, jako powńd sprzeciwu 
! wysunął nie fakt, że Schacht 
jest zbrodniarzem wojennym, 

; ale, że... »nie posiada on konie
cznych wiadomości fachowych 

; na kierownika tego rodzaju in- 
! stytucji“.

Obrażony Schacht podał se
nat Hamburga do sądu.

Podczas rozprawy powołał sie 
na swoje „czarodziejstwa“ ban
kowe za czasów Hitlera i opo
wiedział w jaki sposób wydobył 
od międzynarodowych bankie
rów fundusze na niemieckie 
zbrojenia. Jak — słowem — 
zdobył miliardy na hitlerow
ską wojnę.

I  oczywiście wygrał proces.
Adenauerowski sąd pozostał 

wierny „duchowi wolności“ a- 
merykańskich sędziów z N o 
rymberg!: wolności działania 
dla bankierów i zbrodniarzy 
wojennych.

M AR

Szachowa drużyna 
olimpijska powróciła 

do kraju
W  n ie d z ie lę  w ie c z o re m  p o w ró c iła  

do k r a ju  e k ip a  szach is tów  p o ls k ic h , 
k tó ra  b ra ła  u d z ia ł w  x  O lim p ia 
dz ie  S zachow e j w  H e ls in k a c h .

W  d rodze  p o w ro tn e j szach iśc i n a 
si z w ie d z il i L e n in g ra d  i  M o skw ę , 
g dz ie  b y li  se rdeczn ie  goszczeni 
p rzez  szach is tów  ra d z ie c k ic h .

O m aw ia jąc sw o je  w ra ż e n ia  z 
.O lim p ia d y  gracze nasi p o d k re ś lil i  
w y s o k i p oz iom  ro z g ry w e k  oraz 
p rz y ja c ie ls k ą  i  s p o rto w ą  a tm o s fe rę , 
ja k a  pan o w a ła  w ś ró d  re p re z e n ta n 
tó w  25 k ra jó w .

Ja k  w ia d o m o  d ru ż y n a  nasza z a ję 
ła w  tu rn ie ju  12 m ie jsce , odnosząc 
cenne sukcesy ja k  d w u k ro tn e  z w y 
c ięs tw o  z b a rd zo  s iln ą  d ru ż y n ą  H o 
la n d ii i  re m is  z zespo łem  U S A .

Z w ie lk im  u z n a n ie m  m ó w il i  nasi 
z a w o d n ic y  o w y s o k im  p o z io m ie  g ry  
szach is tów  ra d z ie c k ic h  — z w y c ię z 
ców  O lim p ia d y . B ędąc w  M o s k w ie  
gracze nasi m ie li m ożność zapoznać 
!óę z o rg a n iz a c ją  i ro z w o je m  sza
chów  w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im . Sza
c h y  sa w  ZSRR je d n y m  z n a jp o p u -  

' ta m te js z y c h  s p o rtó w . S w ia d -z y  o 
I ty m  o lb rz y m ia  lic zb a  — 5 m ilio n ó w  
j z rzeszonych  szach is tów . L ic z n e  tu r -  
I n ie je  w  m ias tach  i na w s iach  o raz  
I w ie le  s p e c ja ln y c h  szkó ł szacho

w y c h  są p odstaw ą  s ta łego  ro z w o ju  
te j ga łęzi s p o rtu  w  ZSRR.

Po p o w ro c ie  do k r a ju  o lim p ijc z y 
c y  nasi ro zp o czyn a ją  p rz y g o to w a 
n ia  do d o ro czn ych  m is trz o s tw  P o l
sk i, k tó re  odbędą się w  p ie rw s z y c h  
d n ia ch  p a ź d z ie rn ik a  w  K a to w ic a c h ,

Sportowcy NED gośćmi 
robotników fabryki 
im. R. Luksemburg

W p o n ie d z ia łe k  8 bm . le k k o a t le c i 
N ie m ie c k ie j R e p u b lik i D e m o k ra ty 
czne j o raz  u cz e s tn ic y  le k k o a t le ty c z 
n y c h  m is trz o s tw  z w ią z k o w y c h  zrze 
szeń s p o rto w y c h  s p o tk a li się z ro 
b o tn ik a m i Z a k ła d ó w  im . R. L u k 
se m bu rg  w  W arszaw ie .

R o b o tn ic y  p rz y ję l i  s p o rto w c ó w  
bardzo  se rdeczn ie , p o d e jm u ją c  ich  
w  p ię k n ie  u d e k o ro w a n e j ś w ie t l ic y  
tra d y c y jn ą  la m p k ą  w in a .

W im ie n iu  za łog i p o w ita ł s p o rto w 
ców  d y r . R u ra n o w s k i, po czym  za
b ra ł g łos re p re z e n ta n t N R D  D o n a th , 
d z ię k u ją c  ro b o tn ik o m  za se rdecz
ne, p rz y ja c ie ls k ie  p rz y ję c ie .

Siatkarze CSR opuścili 
Warszawę

W  p o n ie d z ia łe k  8 bm . w  g od z i
nach w ie c z o rn y c h  o p u ś c ili W arsza
wę, u d a ją c  się do k ra ju  .„s ia tka rze  
i s ia tk a rk i C zech o s łow a c ji, k tó rz y  
w  n ie d z ie lę  7 bm . ro z e g ra li m ię d z y 
p ań s tw o w e  s p o tk a n ie  z re p re z e n ta c 
ja m i P o ls k i.

P rze d  w y ja z d e m  s p o rto w c y  
z w ie d z il i W arszaw ę i z ło ż y li  w iz y tę  
w  A m b asa d z ie  CSR.
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Zobow iązania p rodukcy jne  
d la  poparcia  Program u F ron tu  Narodowego 

i na cześć X IX  Zjazdu W K P(b)

Osiem łat ludowej Bułgarii

Zobowiązania budowniczych 
Nowej Huty

Program  W yborczy F rontu  
Narodowego budowniczow ie No
w e j H u ty  p o w ita li z radością. 
W  rezolucji, podjęte j na m a
sówce, z udzia łem  to w. w icem in. 
P ie trusiew icza czytam y m. in.:

Jesteśmy dum ni z tego, że 
przy  naszym udziale wzrasta 
potęga gospodarcza naszej 
ojczyzny — P olsk i Ludow ej 
D um ni jesteśmy z dokonanych 
przeobrażeń Z iem i K ra k o w 
skie j, posiadającej chlubne i 
w ie low iekow e tradyc je  w a lk  o 
w yzw olenie narodowe i  spo
łeczne.

Zbliżające się w yb o ry  do 
Sejmu, oparte na K on s ty tu c ji 
P o lsk ie j Rzeczypospolitej Ludo 
w e j, stanowiącej zwycięstwo 
naszej k lasy robotniczej i w ie 
low iekow ych  m arzeń całego 
narodu — postanaw iam y ucz
cić jeszcze o fia rn ie jszą pracą 
przy budowie kom b inatu  No
w a Huta.

D z ięk i w ie lk ie j pomocy 
Zw iązku Radzieckiego w  do- 
starozonej nam dokum entacji, 
maszynach i  urządzeniach 
wznosim y tę w ie lką  budowę e- 
p o k i socjalizm u, k tó ra  zapew
n i nam dalszy rozw ój gospo- 

.darczy. D latego ze szczególną 
radością w ita m y  X IX  Zjazd 
W KP(b), k tó ry  obiadować bę
dzie nad dalszym rozwojem  w  
na jb liższym  pięcio leciu b ra t
niego nam, potężnego Zw iązku 
Radzieckiego.

Św iadom i tego, że swą co
dzienną pracą wzm acniam y si
łę gospodarczą naszej ojczyzny, 
wzm acniam y je j obronność, 
przyspieszamy marsz do dobro
b y tu  1 na jskutecznie j b ron im y 
spra łby zachowania i  u trw a le 
n ia  pokoju.

—  P O S T A N A W IA M Y :
Przekazać załodze p ro d u kcy j

ne j Nowej H u ty  re jon  w arszta
tó w  rem ontow ych w raz z zama- 
szynowaniem, uzbrojeniem  i  u - 
porządkowaniem  terenu — do 
dnia 26 października t.j. na dwa 
miesiące przed usta lonym  te r
m inem .

Oddać do użytku  załodze p ro 
du kcy jn e j Now ej H u ty  w  re jo 
n ie  w arszta tów  i  innych  re jo 
nach kom b ina tu  —• 19 budyn
kó w  przem ysłowych w raz z za- 
m aszynowaniem  na 15 dn i przed 
wyznaczonym  term inem .

Oddać do uży tku  ponad
100.000 m* dróg i  placów, 10 
km . sieci ko le jo w e j no rm a lno 
to row e j, 12 km  ko lek to ró w  k a - 
nalizacy inych, 17, Jem k a b li ;s il-  
noprądow ych i  364 km  k a b li 
słaboprądowych — do dnia 26 
października zamiast, ja k  prze
w id y w a ł harm onogram , do dnia 
31 grudnia.

Obok oddania ob iektów  prze
m ysłowych do użytku , cala zało
ga budowlana zobowiązuje się 
w  ciągu września ułożyć ponad 
p lan łącznie 8.000 m 3 betonu.

Załoga budow y w ie lk ic h  p ie
ców — zobowiązuje się skrócić 
te rm in  betonowania w ie lk iego 
pieca n r  2 o 30 dni, a montaż 
zbrojeń tegoż pieca w ykonać o 
13 dn i wcześniej n iż montaż 
w ie lk iego pieca n r 1.

Załoga budowy s iłow n i — 
kom b inatu  zobowiązuje się w y 
konać p lan miesiąca w rze
śnia do dn ia 29 września, a pian 
na październ ik do 26 paździer
nika.

350 brygad, w  składzie 4.196 
robotn ików , podejm uje zobo
w iązanie podniesienia w y d a j
ności pracy od 10 do 20 proc. 
w  okresie do 26 października.

Poza tym  załogi pierwszych 
uruchom ionych zakładów zobo
w iązują się:

Załoga w arszta tów  ko n s tru k 
c ji sta low ych —  przekroczyć 
plan roczny p ro d u kc ji o 400 ton 
k o n s tru k c ji stalowej.

Załoga w arszta tu  mechanicz
nego —  obniżyć procent braków  
w  okresie miesiąca w rześnia z 4 
do 2 proc.

W  dziedzinie popraw y ja 
kości w ykonaw stw a — 39
przodujących brygad przy
stąp iło do współzawodnictwa ó 
ty tu ł brygady wzorowej jakości.

W  dziedzinie w a lk i o oszczę
dność —  załoga h a li średnich re 
m ontów  Zarządu T ransportu  
Drogowego zobowiązała się dó 
dnia 26. X . w yrem ontow ać po
nad p lan 8 samochodów typu  
„H o rch “ . Załoga i  k ie row n ic tw o  
Zarządu n r  8̂  zobow iązały się 
w yrem ontować we w łasnym  za
kresie z wygospodarowanych o- 
szczęcłności bu d yn k i p ro w izo ry 
czne i oddać w  ten sposób dla 
robo tn ików  zarządu 48 izb m ie 
szkalnych.

Liczne są rów nież inne zo
bowiązania. M etodą szkolenia 
przywarsztatowego postanow io
no przeszkolić 550 robo tn ików  
n ie w ykw a lifikow anych  w  te r
m in ie  do końca br. Ponadto ko
le k ty w  dz ia łrf szkolenia zawo
dowego zobowiązuje się prze
prowadzić w  ciągu dwóch m ie 
sięcy przeszkolenie 200 ro b o tn i
ków  w  zakresie przodujących 
metod pracy.

Inne  zobowiązania załogi idą 
w k ie ru n ku  popraw y w a run ków  
bytowych, polepszenia transpor
tu oraz lepszego przygotow ania 
fro n tu  do robót zim owych.

D la  dalszej popraw y w a ru n 
ków  bytow ych  rob o tn ików  — 
k o le k ty w  O ZR -u zobowiązu
je się w  skróconym  te rm in ie  
uruchom ić na placu budow y na
stępne trzy  bu fe ty  oraz dwa 
sklepy.

D la  uspraw nien ia op iek i sa
n ita rn e j nad rob o tn ikam i dział 
socjalny Zjednoczenia P rzem y
słu B udow y Nowej H u ty  zobo
w iązuje się uruchom ić na te re 
nie budow y dodatkow y punk t 
p ie lęgn ia rsk i oraz nową p rzy 
chodnię przyzakładową.

szyć przepustowość w arszta tu o 
15 procent. K ie row cy samocho
dow i i pracow nicy: Z du lsk i, Ba
naszek, M arc inek i in n i zobo
w iąza li się zaoszczędzić we 
wrześniu 10 procent pa liw a w 
stosunku do obecnie zużywanej 
norm y. Zobowiązania oszczęd
nościowe pod ję li również p ra 
cownicy k o n tro li technicznej, 
postanawiając zaoszczędzić na 
próbach drogowych samocho
dów 3.000 li tró w  benzyny.

P racownicy działu głównego 
kons truk to ra  zobow iązali się 
m. in .:

— wykonać dokum entację na 
urządzenia do badania w y trz y 
małości kó ł k ie row n icy  w  te r
m in ie  do 7 listopada br. oraz 
postanow ili zapro jektow ać i w y 
konać szereg innych urządzeń.

Pracownicy działu głównego 
technologa dla  przyspieszenia 
procesu obróbki i m ontażu czę
ści drew n ianych kab in  i  skrzyń

ładunkow ych zobow iązali się 
przeprowadzić szczegółową ana
lizę rysunków  technicznych i 
przyrządów  do obróbki drzewa 
przy jednoczesnym zachowaniu 
obecnego procentu w ykonania 
norm . Zobowiązania pod ję li 
rów nież pracow nicy dzia łu szko
len ia  zawodowego.

W  zakończeniu rezo luc ji czy- 
| tam y m. in .:

D la poparcia czynem P rogra- 
i m u Wyborczego F ron tu  Narodo
wego i uczczenia nadchodzącjmh 
w yborów  do Sejmu Polsk ie j 
Rzeczypospolitej' Ludow ej, dla 
uczczenia X IX  Z jazdu W KP(b) 
—  m y, robotn icy, m ajstrow ie , 
inżyn ie row ie  i technicy oraz 
wszyscy pracow nicy F ab ryk i 
Samochodów im . Bolesława B ie 
ru ta  w  Lu b lin ie , w zyw am y 
wszystkie zakłady i  załogi prze
m ysłu maszynowego w  całym  
k ra ju  do podejm owania zobo- 

1 w iązań p rodukcyjnych .

Zobowiązania załogi elektrowni 
»Wiktoria44

Pragnąc godnie pow itać dzień 
w yborów  oraz uczcić X IX  Zjazd j 
W,KP(b), bohaterskie j p a rtii Le- j 
n iria  i S ta lina  - r  czytam y w  re- j 
zo luc ji uchwalonej na masów
ce, w  dn iu 8 września — m y,; 
załoga e lek trow n i „W ik to r ia “  j 
postanawiam y podnieść osiągal
ną moc p rodukcyjną naszego za
kładu, aby jeszcze lep ie j służyć 
spraw ie pomnożenia s ił naszej 
O jczyzny.

Oddział ko tłow y, przy pomocy 
p racow ników  in żyn ie ry jno -tech 
nicznych skróci okres ka p ita l
nego rem ontu podstawowego ko
tła  N r  4 o 6 dni, co pozwoli uzy
skać dodatkową produkcję 
2 120 MW h. Jednocześnie obsłu- 

I ga ko tłów  podniesie ilość m ułu 
| w  mieszance opałowej do 20 
I procent, zaoszczędzając dzięki 
! temu do końca br. 832 tony g ry 
siku oraz 2.100 ton m ia łu  węglo
wego. Ogółem do końca br. za
łoga ko tło w n i zaoszczędzi 3.500 
ton węgla przemysłowego. Po
nadto zostanie przedłużony 
okres pracy ko tłów  między czy
szczeniami do 2.000 godzin, co 
p izyniesie gospodarce narodo
w e j dodatkową produkcję 430 f 
MW h.

Pracownicy oddziału węglo- ] 
wego do końca br. zwiększą w y- I 
dajność pracy przy ręcznym i 
m aszynowym w y ładunku  węgla i 
dc 300 procent norm y, co za-1 
pewni regularną dostawę pali-1

Zobowiązania załogi węzła 
kolejowego w Bydgoszczy

M y, pracow nicy węzła ko
lejowego Bydgoszczy, w  odpo
w iedz i na ogłoązony Program  
W yborczy F ron tu  Narodowego— 
głosi rezo lucja podjęta przez za
łogę węzła — podejm ujefny na
stępujące zobowiązanie produk
cy jne:

D rużyny m anew rowe 1 pra
cow nicy stacji Bydgoszcz-Głów- 
na zobowiązują się skrócić śre
dn i postój wagonów na stacji o 
20 procent w  stosunku do tegoż 
okresu w  roku ubiegłym , u trzy 
mać regularność biegu pociągów 
tow arow ych i pociągów osobo
wych. Realizować planowo ob
sługę bocznic. Zepewnić spraw
ną i bezawaryjną pracę węzła. 
P racownicy ekspedycji tow aro
w e j Bydgoszcz-Główna zobow ią
zu ją  się zwiększyć statyczny za
ładunek wagonów zbiorowych 
o 0,1 tony w  stosunku do sie rp
nia br. Nie dopuścić do ładowa
nia  przesyłek całowagonowych 
poniżej norm  .ładunkowych dro
gą odpowiedniego instruow ania 
k lien tów . Aw izow ać przesyłki 
wagonowe co na jm n ie j na 4 go
dziny przed podstaw ieniem  na 
pu nk ty  ładunkowe.

Maszyniści parowozowni B yd
goszcz - G łów na postanawiają 
w ye lim inow ać w  okresie między 
naprawam i i przeglądami okre 
sowym i wszelkie naprawy bie
żące oraz zmniejszyć zużycie 
węgla na 1.000 b ru tto tonokm  o

7 proc. w  stosunku do tegoż o- 
kresu w  roku ubiegłym.

Rewidenci wagonów zm nie j
szą ilość wagonów wyłączonych 
do napraw  o 20 proc. w  porów
naniu do przeciętnej z ostatn ich 
3 miesięcy poprzez stosowanie 
napraw  wagonów bez wyłącza
nia ich ze składu pociągu.

Maszyniści parowozowni Byd- 
goszcz-Wschód zobowiązują się 
zwiększyć ciężar pociągów zbio
row ych o 10 procent w  stosun
ku do norm y przew idzianej dla 
danej serii parowozów. Z m n ie j
szyć zużycie węgla na 1.000 
b ru tto tonokm  o 11 procent w  sto 
sunku do tegoż okresu w  roku 
ub. Pracownicy w arszta tow i pa
rowozowni Bydgoszcz - Wschód 
zmniejszą ilość dn i postojów 
parowozów w  napraw ie podczas 
przeglądów okresowych o 50 
procent w  porów naniu z prze
ciętną z ostatn ich 3 miesięcy br.

P racownicy służby drogowej 
w ykona ją  podstawowe prace na
prawcze na węźle przed 1 paź
dziern ika  i zapewnią u trzym a
nie to rów  stacyjnych i  roz jaz
dów -w należytym  stanie.

Podejm ując powyższe zobo
w iązania — czytamy w  rezolu
c ji — w zyw am y ogół kole jarzy 
do uczczenia czynem p rodukcy j
nym w yborów  do Sejmu i X IX  
Z ja zd u ’ W KP(b). Będzie to nasz 
ko le ja rsk i w'kład do wspaniałego 
dzieła budowy socjalizmu w  na
szej ojczyźnie.

wa do ko tło w n i w  okresie szczy
tu jesienno-zimowego.

Zespoły pracow ników  oddzia
łu  maszynowego -wspólnie z b ry 
gadą młodzieżową skrócą okres 
kapitalnego rem ontu i łopa tko - 
w an ia  turbogeneratora N r 2 o 
7 dn i, co pozwoli zakładow i 
zwiększyć moc dyspozycyjną i 
dać dodatkową produkcję w  ilo 
ści 1.000 MW h. Równocześnie 
zostanie przeprowadzony w  
skróconym  o trzy  dn i te rm in ie , 
rem ont e lektrokom presora N r  3.

Obsługa turbozespołu i  u rzą 
dzeń pomocniczych zw iększy 
opiekę nad pow ierzonym i m a
szynami i  przeszkoli w  zna jo
mości ruchu oraz zapobieganiu 
aw ariom  słabszych towarzyszy.

P racownicy oddziału e le k try 
cznego przeprowadzą rem ont 30 
s iln ikó w  różnej w ie lkości i  110 
w yłączn ików  ole jowych do s il
n ików  e lektrycznych do 26 paź
dziern ika  br. t

Realizacja zobowiązań, pod
ję tych  przez całą załogę poz
w o li zwiększyć moc osiągalną 
w a łb rzysk ie j e lek trow n i o 1,5 
M W , uzyskać dodatkową p ro 
dukcję  w  wysokości 3.120 M W h 
przez skrócenie czasu rem ontów  
i  600 M W h przez zmniejszenie 
zużycia energii e lektryczne j na 
potrzeby własne.

Łączna suma uzyskanych o- 
szczędności w  w y n ik u  podjętych 
zobowiązań, wyn iesie  543.603 zł.

Zobowiązania załogi ZPB  
im. F. Dzierżyńskiego

P racow nicy ZPB im . F. Dzier
żyńskiego, zebrani w  dn iu  8 
września 1952 r., postanow ili:

Przędzalnia średnioprzędna — 
celem zapewnienia zaopatrzenia 
w łasnej tk a ln i i  innych  zakła
dów w  przędzę wykona 15.000 
kg przędzy ponad p lan i  p lan 
roczny wykona' do dn ia 29.X I I  
1952 r.

Przędzalnia odpadkowa — w y 
kona ponad p lan 20.600 kg 
przędzy. P lan roczny w ykona do 
dnia 24.XII.52 r. Zespół przę- 
dzarzy Jakóbiaka i Jóźw iaka —• 
w ykona plan roczny do 18.X I I  
52 r. i  da ponad p ian 3.860 kg 
przędzy.

T ka ln ia  — wykona ponad plan
520.000 m  tka n in  — p lan rocz
ny w ykona do dn ia 17.XXI.52 r. 
W yn ik  ten uzyska dzięki licz 
nym  zobowiązaniom in d y w id u 
a lnym  i zespołowym tkaczy i 
m a js trów  oraz zobowiązaniom 
personelu inżyn ie ry jno-techn icz
nego tk a ln i, k tó ry  przez p rzy 
gotowanie krosien i przeszkole
nie tkaczy zorganizuje na 120 
krosnach szóstkowy system 
obsługi j w  ten sposób uzyska 
do końca roku 20 tkaczy dla 
obsadzenia innych krosien.

W ykończaln ia — w ykona po
nad p lan 551.000 m.b. tkan in . 
P lan roczny wykona do dnia 
23.X I I  br. Oddział ..K a liko “  po
wlecze do końca roku  16.010 m 
b. tka n in  ponad plan. P lan rocz
ny w 5'kona do 5.X I I  1952 r. 

i B rygady m łodzieżowe m ajstra  
; S yku ły  i  Rutkowskiego podwyż- 
I szą jakość o 1 proc.

D la zabezpieczenia w ykona- 
| nia p lanu przez tka ln ię , oddział 
i przygotowawczy tk a ln i przew i- 
| nie do końca roku  7.690 kg 
\ przędzy ponad plan. K rochm a- 
j larze zm niejszą odpadki o 0,2 

proc.
M a js tro w ie  i  przędzarze przę

dza ln i odpadkowej zmniejszą 
ilość przędzy row kow ane j o 0,3 
proc.

W ykończa ln ia  zwiększy ilość 
I ga tunku  tka n in  o 0,4 proc. w 
stosunku do osiąganej j  o 2 
proc. w  stosunku do planowa
nej.

O ddzia ł „K a lik o “  podwyższy 
jakość o 1 proc. i zm niejszy zu
życie b a rw n ik ó w  i  chem ika lii 
o 1 proc.

Dzia ł Socja lny zorganizuje 
XI zm ianę na w o lne j sali w  
żłobku, co pozw oli umieścić w 
żłobku dodatkowo 30 dzieci. ■

M łodzież ZPB im . D zierżyń
skiego postanow iła wysłać szta
fe ty  do m łodzieży ZPB im. Sta-

Zobowiązania załogi FSC 
im. B. Bieruta w Lublinie

Na masówce z udziałem tow. 
wiceministra Ślusarczyka, zało- 
a FSC w  Lu b lin ie  podjęła na- 
tępujące zobowiązania p roduk- 
yjne:
Wykonać plan roczny ^ o n ta -  

i  samochodów do 10 grudnia 
r. oraz wykonać całość robót 
jdow lanych  przy budow ie ko- 
ow ni do dnia 7 listopada br. 
W yrównać zaległości z sier- 

nia i wykonać w  120 proc. 
lan września w  robotach budo- 
lanvch, a szczególnie na ha li 
arzędziowe.i-
W dziedzinie oszczędności za- 

,aa działu mechanicznego zo- 
awiązała się zastąpić skom pil
owaną żeliwną płytę, p ły tą  
oawaną, co zmniejszy koszt 
■ykonania i pozwoli . wykonać 
iy tę  w e w łasnym  zakresie. Pra- 
ownicv tego działu zobowiązu- 
i się ” m. in. przekonstruować 
w ie suwnice, co pozwoli na 
aoszczędzenie około 840 kg me- 
ali a w ykonan ie  tych  prac

nastąpi na jeden miesiąc przed 
usta lonym  term inem .

Pracow nicy dzia łu  organizacji 
zobowiązali s ię  do dnia 26 wrze
śnia br. opracować szczegółowo 
obieg dokum entacji fabrycznej 
z in s tru kc ja m i, w zoram i i p rzy
k ładam i przy jednoczesnym 
szkoleniu personelu. W ykonanie 
tego zobowiązania przyniesie w 
efekcie 8 .000 ’ z ł  o s z c z ę d n o ś c i.

P racow nicy dzia łu  głównego 
energetyka zobow iązali się:

— zwiększyć oszczędność e- 
ne rg ii e lektryczne j o 3 proc. w  
stosunku do sierpnia przez ra 
c jonalne w ykorzystan ie  urzą
dzeń;

— zm niejszyć zużycie pa liw a 
o 5 proc. od dn ia 1 września 
do 31 grudn ia na jednostkę w y 
produkow anej pary, przez pod
niesienie k w a lif ik a c ji palaczy.

P racow nicy w arszta tow i dzia
łu  transportowego przez p rzy
spieszenie rem ontów  samocho
dowych zobow iązali się zw ięk

Zobowiązania Zakł. Elektrod  
Węgłowych im. I Maja

Załoga Zakładów  E lektrod 
W ęglowych im. 1 M aja w  Raci
borzu dla uczczenia w yborów  
do Sejmu i X IX  Z jazdu .*WKP(b) 
— podjęła m. in . następujące 
zobowiązania:

Załoga oddziału p ro du kc ji 
dek trod  przy współudziale za
łogi ka lcynac ji surowców posta
now iła  w yprodukow ać ponad 
plan 400 ton elektrod.

Załoga oddziału p ro du kc ji 
mas postanow iła do końca ro 
ku w yprodukow ać ponad plan 
120 ton mas!
. O ddział w yrobów  drobnych 

postanow ił w yprodukow ać 600 
kg prę tów  lam powych. Załoga 
oddziału „ca rbon “  zobowiązała 
się m. in. wykonać plan pro
d u kcy jn y  w  zakresie węgla ak
tywnego we wrześniu, paździer
n iku  i  listopadzie co na jm n ie j 
w  103 procentach 1 skrócić czas 
kapita lnego rem ontu pieca n r 
3 o 10 dni. Ogólna wartość zo- 
bo'- 'ązań tego dzia łu  przekra
cza 105 tysięcy złotych.

, Poważne zobowiązania pod.ię- 
! l i  pracow nicy dz ia łów  budow la

nego i elektrycznego.
Załoga oddzia łu mechaniczne- 

| go ros tanow iła  m. in: oddać dwa 
| dn i przed term inem  do użytku 
I taśmę transporterow ą, skrócić o 
| 80 roboczogodzin m ontaż pom- 

nv wodnej oraz innych  insta la
c ji, oraz zaoszczędzić 540 robo- 
c łgodzin przez skrócenie te r-, 
m inu  w ykon ania^sżeregu innych 
prac.

Podjęto także zobowiązania 
przeszkolenia do końca g rud
nia  35 p racow n ików  na ga lwa- 
n izatorów , ślusarzy, itp .

Postanow iono także zorgani- 
?.< vać do końca roku  oddział 
zaopatrzenia robotniczego, sto
łów kę w  ho te lu  robotn iczym  i 
w arszta t naprawczy obuwia. 
S^ertg  zobowiązań podją ł ró w 
nież personel in żyn ie ry jn o -tech 
niczny.

Ogólna wartość zobowiązań 
p .d ję ty c h  przez załogę Z ak ła 
dów im . 1 M a ja  w  Raciborzu 
w ynosi około 1.100.000 złotych.

Przed ośm iu la ty  zwycięska 
A rm ia  Radziecka w yzw o liła  
naród bu łgarsk i z n iew o li b u r- 
żuazyjno-faszystowskie j. W  dniu 
9 września 1944 roku  zm ieciony 
został znienaw idzony us tró j ka 
p ita lis tyczny, przepędzono s łu
gusów niem ieckiego im p e ria li
zmu. Władza przeszła w  ręce 
mas pracujących, zorganizowa
nych w  potężnym  Froncie O j
czyźnianym, pod przewodem 
Bułgarsk ie j P a rt ii K om u n is ty 
cznej. T ym  samym została o-, 
tw a rta  droga budow y socja liz
m u w  B u łga rii.

Rozgromione resztk i klas 
eksploatatorskich, wspomagane 
przez anglo-am erykańskich im 
peria lis tów , próbow ały podko
pać i  obalić m łodą w ładzę lu 
dową, cofnąć wstecz ko ło  h i
s torii. N ie udało im  się to je d 
nak. Pod k ie row n ic tw em  nie
odżałowanego Wodza i  Nauczy
ciela narodu bułgarskiego, to 
warzysza Georgi D ym itrow a , zo
sta ły obalone próby restau rac ji 
starego ustro ju , a w ładza F ron 
tu  Ojczyźnianego ostatecznie 
umocniona.

Bezpośrednio po 9 września 
przystąpiono do głębokich, re 
w o lucy jnych  przeobrażeń p o li
tycznych i  gospodarczych na
szego k ra ju  w  in teresie  szero
k ich  mas pracujących. Zniesio
no monarchię, zabezpieczono 
pełne prawa dem okratyczne m a
som pracującym , przeprow a
dzono re form ę ro lną, oddając 
ziemię bezro lnym  i  m a ło ro l
nym  chłopom i  popierając ze
społową upraw ę ziem i. P rzystą
piono do odbudowy zniszczonej 
przez faszystów i  okupanta h i
tlerowskiego gospodarki narodo
w e j, ustanow iono robotniczą 
kon tro lę  nad przemysłem, skon
fiskowano dobra zdobyte w  d ro - 
dźę spekulacji, wprowadzono 
progresywny podatek dochodo
wy, upaństw ow iono w ew nę trz 
ny handel h u rto w y  i w  począt
kach roku  1947 przystąp iono do 
w ykonania dw uletn iego, pań
stwowego planu gospodarczego.

Pod koniec 1947 roku  rząd 
ludow y p rzys tąp ił do upaństw o
w ien ia w ie lk ich  przedsiębiorstw  
przem ysłowych i  banków. W 
tym  czasie uchwalona została 
również nowa D ym itrow ska  
K onsty tuc ja  R epub lik i, powsta
ła na wzór K o n s ty tu c ji radzie
ck ie j i  dostosowana do kon 
kre tnych  w arunków  naszego 
k ra ju .

*
W szystkie te historyczne w y 

padk i sta ły się początkiem d ru 
giego etapu w  rozw oju demo
k ra c ji ludow ej — etapu budo
wania podstaw socjalizm u w 
B u łga rii. Od pierwszego stycz
nia  1949 roku  przystąp iono u 
nas do w ykonyw an ia  5 -le tn ie - 
go planu państwowego, którego 
celem jest zbudowanie podstaw 
socjalizm u.

W  tym  samym roku  ciężki 
cios spotkał naród bu łgarsk i: 
zm arł ukochany Wódz naszego 
narodu towarzysz Georgi D y
m itro w , a zaledwie k ilk a  m ie
sięcy później —• jego na jb liższy 
w spó łp racow nik , tow. W asyl 
K o la row . K ie row n ic tw o  p a rtii 
i państwa ob ją ł na jbardzie j w y 
próbowany uczeń towarzysza 
D ym itro w a  — tow. W yłko Czer- 
wenkow .

W  ty m  samym okresie został 
u ja w n io n y  i  z likw idow any groź
ny  spisek bandy Trajczo K o 
stowa, k tó ra  nd  szeregu la t pod
kopyw a ła  budow nictw o w  na-

Dr Mril  Tlraithilijpw
A m b a s a d o r B u łg a rs k ie j R e p u b lik i L u d o w e j w  Polsce 

c z ło n e k  K C  B u łg a rs k ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j

j lina  i ZPB im . M archlewskiego 
I w  Łodzi z wezwaniem  do so- 
I c ja łistycznęgo współzawodni- 
| ctwa.

„M y  tkacze, p rządk i i m łodzi 
I robotn icy  z Zakładów  im . Fe- 
j liksa  Dzierżyńskiego,' z radością 
| p rzy ję liśm y  program  w ybor- 
| czy F ron tu  Narodowego. W  zo
bow iązaniach załogi naszych Za
k ładów  jest także nasz udział. 
M łodz i robo tn icy  naszych Za
k ładów  po d ję li 403 zobowiąza
nia. W zyw am y młodzież W a
szych Zak ładów  do współza
w odn ic tw a i poparcia czynem 
p ro du kcy jnym  program u F ron
tu  Narodowego, do zaszczytne
go rea lizow ania Ś lubowania 
złożonego na Z loc ie“ .

W  zakończeniu wezwania m ło
dzi robo tn icy  ZPB im . Dzier
żyńskiego piszą:

„W zyw am y m łode prządki 
Waszych Z ak ładów  do w a lk i o 
polepszenie jakości w ą tku  n r  40, 
ponieważ niska jego jakość nie 
pozwala naszym tkaczom  w y
konywać p lanów  jakościowych. 
R ea lizu jm y w  pracy produk
cy jn e j słowa Ś lubowania zło
żone na Z locie“ .

| szym k ra ju  i  p rzygotow yw ała  w  
porozum ieniu z T ito  g ru n t do 
pow rotu kap ita lizm u w  B u lga- 

j r ii.
5  Pod przewodem p a rtii, przy 
i ogrom nej, codziennej pomocy 
| bratn iego Zw iązku Radzieckie

go i współpracy z k ra ja m i de- 
! m okra c ji ludowej, pian pięcio

le tn i przeprowadzany jest po
m yśln ie i w ykonany zostanie do 
końca roku bieżącego, t j. w  cią- 

j gu czterech la t. W  ogrom nym  
I tem pie rozw ija  się ^ciężki i le k 
k i przemysł, w  rezultacie czego 
B ułgaria , z zacofanego k ra ju  
rolniczego, szybko zmienia się 
w  k ra j ro ln iczo -  przem ysło
wy. Pow sta ły nowe, n ie
istn ie jące przed 9 września 1944 
r. dziedziny przem ysłu: obróbka 
m eta li, budowa maszyn, prze
m ysł e lektrotechniczny, chem i- 

I czny itd . W ro ku  1951 produkcja 
przem ysłowa w  B u łg a rii była 

| czterokro tn ie  w iększa, n iż w  fo -  
! ku 1939.
! W y ją tkow o  szybko rozw ija  się 
też przem ysł m etalurg iczny, bu 
dowy maszyn i  e lektro technicz
ny, którego ogólna wydajność 
w  roku  1952 będzie o 10,9 proc. 
większa, an iże li przew idziano w  
plan ie p ięc io le tn im  na rok  1953. 
P rodukcja  środków p rodukc ji 
będzie w  1952 roku  sześciokrot
nie w iększa niż w  roku  1939.

. Roczna produkcja  energ ii e lek- 
j tryczne j dzisia j rów na się pro - 
d u k c ji dziew ięciu la t przedwo
jennych 1930/1938 r. Moc e lek
tro w n i uruchom ionych w  ciągu 
ośmiu la t w ładzy ludow ej jest 
trz y k ro tn ie  w iększa od mocy 
wszystkich e lek trow n i, is tn ie 
jących w  roku  1944. T y lk o  w 
ostatn ich dwóch ła tach u ko ń 
czono budowę szeregu ważnych 
ob iektów  przem ysłowych, ja k  
e lek trow n i ciep lnych: im . S ta li
na i  im . Czerwenkowa, dwóch 
ogrom nych w arszta tów  samo
chodowych, fa b ry k i aparatów  
niskiego napięcia im . W oroszy- 
łowa, fa b ry k i aparatów w yso- 

| kiego napięcia im . K ołarow a, 
zapory wodnej im . K ołarow a, 

j fa b ry k i teks ty lne j im . Ernesta 
| Thaelm anna, k ilk u  ogrom nych 
| systemów nawadniających, sze

regu l in i i  ko le jow ych  i  innych, 
i Ważne ob iekty  w  bu du ją - 
] cym  się mieście socjalistycznym  
I Dymita-owgradzie, zostały już  
! uruchom ione i  oddane do eks
p loatac ji. W pe łnym  biegu zna j
du je  się w ykonan ie  zeszłorocz
nej uchw a ły  Rady M in is tró w  
w  spraw ie nawodnien ia i  e lek
t r y f ik a c ji ważnego okręgu zbo
żowego — Dobrudży.

*
Przem ysł Ludow e j R epub lik i 

B u łg a r ii jest ju ż  przemysłem 
socjalistycznym . P rodukcja  
przem ysłu pryw atnego wynosi 
zaledwie niecałe 0,01 proc. ogól
nej p ro du kc ji przem ysłowej. 
W idoczne są rów nież bardzo 
poważne sukcesy w  rozw o ju  i 
polepszeniu asortym entów  i  ja 
kości tow arów  przem ysłowych, 
ja k  również w  przygotow aniu 
kadr technicznych. P row adzi się 
w a lkę  o obniżenie kosztów w ła 
snych w  budow nictw ie , ja k  ró w - 

| nież o wprowadzenie postępo- 
I w ych metod radzieckich w  p ro - 
! dukc ji. P rzodow nictw o i  w spó ł
zaw odnictwo socjalistyczne o- 

| siągnęły ju ż  ogrom ny rozmach, 
1 obejm ując w  w ie lu  przedsię

biorstw ach 90 proc. robotn ików , j 
inżyn ie rów  i p racow ników  tech
nicznych.

Korzysta jąc z doświadczeń ra - ! 
dzieckich, coraz w ięcej robot- i 
n ików  i robotn ic bu łgarskich 
przechodzi do obsługi k ilk u  ma
szyn, do systemu cyklicznego. . 
do szybkościowego skraw ania [ 
m eta li i przysw ajan ia sobie za
sad Lewczenki i M uchanowa 
Szybko wzrasta ilość laureatów 
1 nagrodzonych orderam i, co jest 
wyrazem  wzrastającej soc ja li
stycznej świadomości klasy ra - 1 

[ botniczej, wyrazem  soc ja lis ty - i 
i cznego stosunku do państwa lu - 
! dowego i do pracy, 
j Szczególnie godne podkreślę- ; 
| nia są sukcesy w  dziedzinie go- i 
j spodarstwa w iejskiego. P ięcio

le tn i plan p ro du kc ji ro lne j zo- 
| stał w ykonany w niecałe czte- 
! ry  lata. Przekroczona została | 
1 planem przewidziana mechani- 
I zacja ro ln ic tw a . Zam iast prze- 
! w idzianych na rok  1952 —
i 10.000 tra k to ró w  i  100 kom ba j- 
| nów czynnych jest obecnie 

12.000 tra k to ró w  i 1.300 kom 
bajnów, 44,6. procent robót 
polnych w ykonyw a  się maszy
nami. S kolektyw izow anych jest 
przeszło 52 proc. gospodarstw 

! w ie jsk ich  i 49 proc. ziem i o r- 
; nej. Do spółdzie ln i w  poszcze- 
. gólnych pow ia tach włączonych 
j jest 70 — 80 proc. gospodarstw. 
R o ln ictw o w  Ludow ej R epub li
ce B u łg a rii rozw ija  się już 

; na torach socjalistycznych. 2/3 
dostaw państwowych w  1951 ro 
ku pochodziło z państwowych 
gospodarstw ro lnych  i  spółdziel
n i produkcyjnych .

❖
Równolegle 7. przebudową wsi 

bu łgarskie j dokonuje się o- 
gromna, praw dziw a rew olucja 
ku ltu ra lna . O gniskam i je j są 
spółdzielnie p rodukcyjne PG R-y 
Ośrodki Maszynowe, czytelnie i 
k lu by  pa rty jne . Szybko podno
si się po lityczna świadomość 
pracujących chłopów. Za przy
kładem  radzieckich ko łchoźn i
ków  i u nas jćs t coraz w ięcej 
p rzodow ników  i  m istrzów  w y 
sokich zbiorów, traktorzystów , 
kom bajn ie rów , brygadzistów, 
drużynowych, agronomów, dzia
łaczy spółdzielczych, hodow
ców itd . W ie lu  z n ich o trzy
mało ty tu ł bohaterów  pracy so
cja listyczne j. Szczególnie rados
ny jest wzmożony udzia ł kobiet 
w  spółdzielczej pracy ro lne j. W  
brygadach ro lnych  i hodow la
nych, w  spółdzielniach p ro du k
cy jnych bierze udzia ł praw ie 
pó ł m iliona kobiet. Tysiące k o 
b ie t za jm ują  już  k ierownicze 
stanowiska w  spółdzielniach 
produkcyjnych .

Ogromne są osiągnięcia pań
stwa ludowego w  przebudowie 
i organizowaniu hand lu w ewnę
trznego. W te j dziedzinie plan 
p ięc io le tn i został w ykonany w 
ciągu trzech lat. Sektor p ry 
w a tn y  uczestniczy w  ogólnym 
obrocie tow arow ym  w  roku u - 
b ieg łym  w  zaledwie 1,5 proc. 
Nagromadzenie rezerw  tow a ro 
w ych  um ożliw iło  ca łkow ite  
zniesienie bonów, ja k  również 
przeprowadzenie re fo rm y  w a
lu to w e j, k tóra wzm ocniła w a r
tość w a lu ty  bu łgarsk ie j.

Te w ie lk ie  re fo rm y, ja k  po
w iedzia ł tow. W. Czerwenkow, 
o tw o rzy ły  drogę do obniżania

cen. Słowa tow. Czerwenkowa 
szybko zostały potw ierdzone 
uchwałą Rady M in is tró w  z 
dnia 1 września br. o nowej 
obniżce cen różnych a rtyku łów , 
w  granicach od 5 do 30 proc. 
Zniesienie bonów i  re fo rm a w a . 
lu tow a stanowią bezpośredni 
skutek wzmożonej p ro du kc ji 
i okrzepnięcia s iły  gospodarki 
narodowej. W porów naniu z ro 
kiem  1939 dochód narodowy 
zw iększył się dw ukro tn ie .

Na bazie wzrastającego roz
w o ju  gospodarczego rozw ija  
wszechstronnie ku ltu ra . Sieć 
wszelkiego rodzaju zakładów 
szkolnych szybko rozszerza się. 
U tworzono nowe typy  szkół: 
fabryczno-zakładowe. w ieczoro
we dla dorosłych zajętych w  
produkc ji, dokształcające dla 
przodowników’ — dające im  mo
żność otrzym an ia  średniego 1 
wyższego wykształcenia. Szcze
gólną troską otacza się rozwój 
szkolenia zawodowego. A n a lfa 
betyzm, jako  zjaw isko masowe, 
zostanie z likw idow any do koń
ca roku bieżącego.

Nauka, sztuka, lite ra tu ra , o- 
siagnęły n iebyw ałe i nie do po
m yślenia w  czasie panowania 
burżuazji, sukcesy. Powstała 
Bułgarska Akadem ia Nauk, ja k  
również dziesią tk i in s tv tu tó w  
naukowych. Sztuka i lite ra tu ra  
rozw ija ją  się na drodze socja
listycznego realizm u. A m a to r
ska działalność artystyczna mas 
rozw ija  się w  przyspieszonym 
tempie. W  B u łg a rii pracuje 
przeszło 10.000 zespołów a rty 
stycznych, chórów’, o rk ies tr oper, 
zespołów tanecznych itd . Zam iast 
w  3 do 5 tysięcy egzemplarza, 
ja k  by ło  przed 9 września, 
dzisia j dzieła zakom itych b u ł
garskich i  obcych pisarzy postę
powych w yda je  się w  dziesiąt
kach tysięcy egzemplarzy i czę
sto — w  k ilk u  wydaniach. Dzie. 
ła Lenina i  S talina osiągnęły 
pó łtora m iliona  egzemplarzy na
kładu.

*
Osiągnięcia Ludow ej Repu

b lik i B u łga rii w  różnych dzie
dzinach budow nictw a ozna
czają w  istocie wykonanie 
głównego zadania, postawione- 
go przez tow. D ym itro w a  na 
V  Kongresie P a r t ii — zbu
dowania gospodarczych i k u l
tu ra lnych  podstaw socja liz
mu. „Obecnie zbliżam y się 
do ukończenia budowy pod
staw socjalizm u oraz do zadań 
budow y samego gmachu socja
lizm u". (W. Czerwenkow na 
I I I  Kongresie F rontu  O jczyź
nianego).

Pod przewodem p a rtii D ym i
trow a z tow. W. Czerwenko- 
wem  na czele, naród bu łgarsk i 
w ykonu je  to w ie lk ie  zadanie. 
Dla szybszego urzeczyw istn ie
nia socjalizm u w  Ludow’ej Re
publice B u łga rii, b ra tn ie j Polsce 
i we wszystkich kra jach budu
jących socjalizm  konieczny jest 
pokój i  b ra tn ia  współpraca m ię
dzy w szystk im i k ra ja m i. Wspa
nia le  budow n ic tw o Z w iąz
ku Radzieckiego i  innych 
państw’, k tó re  od rzuc iły  ja rz 
mo kap ita lizm u, staje się po
tężnym  czynn ik iem  pokoju, 
k rzyżu je  szyki i przestępcze 
p lany im peria lis tów , przyczy
nia się do pokojowego, postę
powego rozwmju narodów’, um a
cnia w ia rę  w’ szybsze budowa
nie nowego św iata — świata 
wolności, dem okracji i  socja
lizm u.

W 1954 r. rozpocznie 
produkcję wielki 

kombinat bawełniany 
w Zambrowie

(f) Jednym  z ob iektów  planu 
6-le tn iego w  w ojew ództw ie b ia
łos tock im  jest w ie lk i, nowo
czesny kom b ina t baw e łn ia 
ny w  Zam brow ie, p rzy  którego 
budow ie  zaawansowane są już 
poważnie prace przygotow aw 
cze.

Z am brów  jes t n iew ie lk im , l i 
czącym nieco ponad 4 tys. 
m ieszkańców, m iasteczkiem, w  
k tó ry m  b ra k  by ło  ja k ic h k o l
w ie k  zakładów  przem ysłowych, 
znacznie oddalonym  od l in i i  
ko le jow ych .

Z am brów  otrzym a nied ługo 
połączenie ko le jow e z resztą 
k ra ju . B udu je  się nowoczesne 
osiedle, w  k tó ry m  w  przyszłoś
ci m ieszkać będą pracow nicy za 
k ładów . Już w  ty m  roku  odda
ne będą do uży tku  pierwsze 72 
izby. W  ca łym  osiedlu będzie 
560 izb m ieszkalnych.

W  p ierw szym  etapie budowy 
kom b ina tu  powstanie w ie lka  
przędzaln ia bawełny. Ha la je j 
m ie rzyć będzie 150x180 m. Z do l
ność p rodu kcy jna  przędzalni 
rów na będzie p ro d u k c ji tegoż 
dz ia łu  w  znanym  ju ż  dobrze 
kom binacie  w  P io trko w ie  T ry 
buna lsk im . U ruchom ien ie przę
dza ln i p rzew idu je  się na I  
k w a rta ł 1954 r. Je j pa rk  m a
szynowy stanow ić będą nowo
czesne radzieckie m aszyny przę
dzalnicze oraz n iektóre  urządze
nia  ja k  np. zgrzeb lark i —  po l
skie j p ro du kc ji. T ransporty  m a
szyn z ZSRR nadchodzą ju ż  do 
Zam browa.

W  la tach 1954— 1955 zbudo
wana zostanie rów nież potęż
na ha la tk a ln i. (PAP).

W  szeregach F ro n tu  N arodow ego
L is t P rezydium  G łównej K om is ji Księży przy ZBoW i i )  

do Prezydenla Bolesława B ie ru ta

O b ch o d y
D n ia  S pó łdz ie lczośc i

(f) 7 ' bm. z okazji M iędzyna
rodowego Dnia Spółdzielczości 
w  w ie lu  miejscowościach k ra ju  
odbyły się uroczyste akademie. 
Podczas akadem ii spółdzielcy 
dokonali podsumowania rocz
nych w yn ikó w  swych prac i o- 
siągnięć.

W  czasie uroczystości z oka
z ji M iędzynarodowego Dnia 
Spółdzielczości w ie lu  przodow
n ików  pracy, ak tyw is tó w  ruchu 
spółdzielczego i  p racow ników  
spółdzielczych otrzym ało odzna
czenia i dyp lom y uznania.

(PAP)

(f) W  dn iu  6 bm, odbyło się 
w  W arszaw ie pod p rzew odni
c tw em  ks. p ra ła ta  Kotarskiego 
zebranie poszerzonego P rezy
d ium  G łów ne j K o m is ji Księży 
przy ZB oW iD . W  czasie zebra
n ia  został wygłoszony re fe ra t 
pt. „K a p ła n  k a to lic k i wobec 
F ro n tu  Narodowego“  oraz omó
w iono w  dyskus ji w ytyczne dla 
dzia ła lności K o m is ji Księży w  
teren ie  na okres przedw ybor
czy.

Obecni na zebraniu przedsta
w ic ie le  patriotycznego ducho
w ieństw a z terenu wszystkich 
w o jew ództw  u c h w a lili następu
jący  lis t  do Przewodniczącego 
Ogólnopolskiego K om ite tu  F ro n 
tu  Narodowego Prezydenta B o
lesława B ie ru ta :

O byw a te lu  Prezydencie!
M y  księża ka to liccy  —  „z  lu 

du w zięc i i  d la  lu du  postano
w ie n i“  —  w yrażam y głęboką 
swą radość i  najwyższe uzna
nie, że Polska Ludow a dzięki 
entuzjastycznej i  wysoce o fia r
nej pracy ludu  i  dalekosiężnym 
planom  Rządu Ludowego:

— dokonała g igantycznej od
budowy k ra ju  na podłożu głę
boko sięgających przem ian w 
s truk tu rze  gospodarczej i  spo
łecznej, rozbudowała w  ramach 
p lanu 3-le tn iego i  6-letniego 
przem ysł w  rozm iarach dotąd 
nienotow anych w  h is to r ii na
szego Narodu wprowadzając 
zupełnie nowe gałęzie uprzem y
słow ienia, tworząc rea lne pod
staw y dla  rozw o ju  i  postępu w  
ro ln ic tw ie ,

— scaliła  z M acierzą prastare 
Z iem ie Zachodnie, zagospoda
row u ją c  je  w  im ponu jącym  tem 
pie,

— podniosła poziom i upow
szechniła k u ltu rę  k ra ju  przez 
z likw idow an ie  analfabetyzm u, 
przez rozbudowę szkoln ictwa na 
wszystkich jego stopniach s tru k 
tu ra lnych , stworzenie szerokiej 
sieci b ib lio tek, muzeów, tea
trów , domów k u ltu ry  i św ietlic.

W szystkie powyższe osiągnię
cia Państwa Ludowego są oczy
w is tym  prze jawem  p o lity k i po
ko jow e j Rządu Polski Ludow ej, 
wyrazem  na jis to tn ie jszych dą
żeń całego Narodu Polskiego do 
usunięcia raz na zawsze w idm a

w o jn y  i u trw a le n ia  poko ju  na 
ca łym  świecie, jako gw aranc ji 
lepszego ju tra  ludzkości i  rea
liz a c ji ewangelicznej na uk i o 
m iłości, b ra te rs tw ie  i spraw ied
liw ości.

Nas. jako  księży ka to lick ich , 
szczególną radością napawa 
fa k t odbudowy licznych św ią
tyń  ka to lick ich  na teren ie ca
łego k ra ju  przy w yda tne j po
mocy Rządu Ludowego oraz 
oparta na K onsty tuc ji i Porozu
m ien iu  gw arancja swobodnego 
rozw oju  życia re lig ijnego.

W szystkie powyższe zdobycze i 
osiągnięcia s tw orzy ły  głębokie 
podstawy do powołania F rontu 
Narodowego, aby zespolić jesz
cze bardzie j Naród Polski w 
pracy i w  walce o um ocnienie 
niepodległości O jczyzny, o u trzy 
m anie i u trw a len ie  pokoju, o 
wzrost dobrobytu i  coraz lepszą 
przyszłość Narodu, o ro zkw it i 
siię Polsk ie j Rzeczypospolitej 
Ludowej.

Doniosłość haseł F rontu  Naro
dowego i  historyczna ich waż
ność na obecnym etapie dzie jo
w ym  jest jasna i n iew ą tp liw a  
dla każdego uczciwego Polaka, 
ka to lika  i kapłana katolickiego.

D la nas kapłanów kato lick ich  
i d!a szerokich rzesz w iernych 
m o tyw y do czynnego włączenia 
się w  szeregi F rontu Narodowe
go p łyną nie ty lko  z doniosłości 
i ważności hasei Frontu Naro
dowego, nie ty lko  z naszego zro- j 
zum ienia, że w sprawach ogól
nonarodowych kierować się 
trzeba polską racją stanu, ale 
także ze wskazań, zawartych w i

ipam ię tnym  akcie Porozumień;*.
! O bywatelu Prezydencie — dla
tego m y księża kato liccy w  swo
je j działa lności duszpasterskiej 
zobowiązujemy się:

— nawoływać w iernych do 
wzmożonej pracy nad odbudo
wą k ra ju  i podniesieniem dobro
bytu  Narodu,

—  przeciwstaw iać się w rogie j 
Polsce działalności, a zwłaszcza 
antypolskim  i rew izjon istycznym  
wystąp ieniom  części k le ru nie
mieckiego,

— zgodnie z nauką Kościoła 
popierać wszelkie w ys iłk i, zm ie
rzające do u trw a len ia  pokoju.

Dziś. w  dn iu ogłoszenia szczyt
nych haseł F rontu Narodowego, 
stajem y w raz z całym  pa trio 
tycznym duchowieństwem w  je
go szeregach i na Tw oje  ręce — 
O bywatelu Prezydencie — skła
damy zobowiązanie, że pracą 
duszpasterską wśród powierzo
nej naszej pieczy rzeszy w ie r
nych wzmacniać będziemy jed
ność Narodu i przyczyniać się 
do osiągnięcia w ie lk ich  i spra
w ied liw ych  celów F rontu Naro
dowego.

Praca ta niech będzie w y ra 
zem naszej solidarności z caiym  
Narodem, niech będzie giosem 
naszym za rozkw item  O jczyzny, 
niepodległością, pokojem  i za 
jednością Narodu w  obliczu 
jego h istorycznych zadań.'

Za Prezydium :
ks. p ra ła t P io tr  K o ta rsk i, ks. 
kan. dr Bolesław K u la w ik , ks. 
S tan isław  Owczarek, ks. A n to 
ni Lem party . ks Roman Szem
ra j. ks. H e n ryk  Zalewski.

Sukces łirvqariy „SI3“  
im. Janka Krasickiego

(f) Junacy X X I  brygady „S P “ 
im . Janka Krasickiego, pracu
jącej przy budowie nowego o- 
siedia m ieszkaniowego w  Brze
gu D o lnym  oraz przy rozbudo
w ie kom binatu chemicznego 
..R okita“  jako p ie rw s i'  na D o l
nym  Śląsku w ykona li p rzedter
m inow o plan turnusow y.

Junacy, rek ru tu ją cy  się spo
śród synów góra li z oko lic Za
kopanego, w ykonu jąc swoje 
d ługoterm inow e zobowiązanie

| zlotowe, sk ró c ili te rm in  zapla- 
S nowanych prac o 28 dn i, zaosz

czędzając w  ten spesób 7.050 
! roboczogodzin wartości 105.750 
; złotych. Niezależnie od prac ob
ję tych  planem — junacy prze
pracow ali 923 roboczodni p rzy 
żniwach na polach m iejsco
wych PGR-ów.

W ie lu  ju na ków  w  czasie tu r 
nusu uzyskało k w a lif ik a c je  * * -  

i m odzie lnych cieśli i  m urarzy.
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C zyte ln icy  i korespondenci piszą
Niedostatecznie dbają o oszczędność Sprawa jednego k u ła k a

TV Fabryce W yrobów  Precy
zy jnych  im. gen. K. Świerczew
skiego m arnu je  się w iele 
drewna. Drobne odpadki, w ióry  
pa li się na placu, a przecież 
jest to cenny m ateria ł. B y ły  
nawet zrobione specjalne skrzy
nie  na odpadki, ale leżą gdzieś 
polanjane.

W  zeszłym roku  by ło  dużo 
drzewa bezużytecznego. Robot
n icy  chcie li je  kupić. Trzeba to 
jednak było  załatw ić przez Za
rząd WSS. Nasz pracow nik 
tow. G arstka chodził do WSS 
w  te j spraw ie w iele razy i nic 
m u • n ie  załatw iono. Aż w re 
szcie gdy trzeba było  plac u - 
przątnąć na budowę żłobka, 
zamówiono furm anów , k tó rzy  
w yw ieź li drzewo poza teren fa 
b ry k i. Jeszcze im  zapłacono za 
wyw iezienie.

W  lipcu  br. dyrekc ja  po leci
ła  zbudować ch lew  dla świń. 
Chlew w ykonano w godzinach 
nadliczbowych, jako  robotę zle

coną. Na d rug i dzień przeniesio
no go o 200 m etrów  dale j, bo 
okazało się, że by ł postaw iony 
za b lisko żłobka. „G woździem “ 
tej całej h is to rii jest fakt, że 
św iń dotychczas nie zakupiono 
Gdyby nawet kupiono, to i  tak  
chlew by się w  zim ie n ie  na
daw ał do użytku , bo św in ie  
by w  n im  pom arzły.

Porozrzucany po całym  tere
nie fa b ry k i, niszczeje nie ty lk o  
szmelc, ale i  dobry m a te ria ł ja k  
prę ty stalowe itp .

Po kątach poniew iera się 
rów nież odzież zimowa (w ato
wane k u r tk i i  inne). Na m arg i
nesie pragnę dodać, że ubrania 
gratowane nie by ty  w łaściw ie 
przydzielane. M ia ł je  n,p. nie 
każdy robo tn ik  podwórzowy, ale 
za to m ia ły  w in d z ia rk i, obsłu
gujące w in d y  w  ogrzanej ha li 
Uważam, że re fera t BHP po w i
nien bardzie j rac jona ln ie  p rzy
dzielać odzież ochronną.

RO M AN M IC H A L S K I 
Warszawa

Co robi komisja kulturalno-oświatowa
Ś w ietlica  w  Łódzkich Z ak ła 

dach W łókien Sztucznych pow 
stała 1.1.52 r . K ie row n ik iem  
św ie tlicy  został tow . B arbursk i.

Cieszyła się m łodzież fa b ry 
k i,  że nareszcie będzie m iała 
jak ieś  ro z ryw k i ku ltu ra ln e  po 
pracy. N iestety, tow . B a rb u r
sk i ogranicza! swoję zajęcia je 
dyn ie do obsługiw ania apara
tu  radiowego, którego audycje 
przełączał do g łośn ików  na ha
lach p rodukcyjnych .

Z  d rug ie j s trony nie  moż
na za tę  bezczynność w in ić  ty l 
ko  k ie row n ika  św ie tlicy . K o m i
sja k u ltu ra ln o  -  ośw iatowa ra 
dy zakładowej nie troszczyła się 
o zorganizowanie życia św ie t
licowego, członkow ie kom is ji 
n ie  wiedzą chyba nawet, ja k  
w ygląda św ie tlica  fabryczna.

7 sierpn ia br. fun kc ję  k ie 
ro w n ika  św ie tlicy  ob ją ł tow.

Taniew icz. Pracę św ie tlicy  roz
począł od uruchom ienia rad io 
węzła zakładowego. Poza tym  
przygotow uje zorganizowanie 
zespołu baletowego, chóralnego, 
dramatycznego oraz o rk ies try  
zakładowej i sekcji szachowej. 
M łodzież chętnie garnie się do 
tych zespołów.

Tow. Taniew icz stara się ró 
wnież o zorganizowanie b ib lio 
tek i, w  czym  ma trudnośc i ze 
względu na b ra k  książek.

D yrekc ja  pomaga k ie ro w n i
k o w i w  robocie św ie tlicow e j. 
T y lk o  kom is ja  k u ltu ra ln o  -  o- 
św iatowa ja k  daw n ie j trw a  w  
b łog im  spoczynku i  n ie  in te re 
suje się losem św ie tlicy  1 po
trzebam i k u ltu ra ln y m i pracow 
n ikó w  Łódzkich Z akładów  W łó 
k ien Sztucznych.

JOZEF R Ó LKA  
Łódź

Czas sprzątnąć rdzewiejący złom
Na teren ie F a b ryk i Opakowań 

Blaszanych w  Radom iu zna jdu
je  się dużo żelaznego złomu, s ta . 
rych  nie nadających się ju ż  do 
p ro d u k c ji maszyn. Część tego 
złom u leży pod gołym  niebem 
i  rdzewieje. Resz.ta jest w p ra w 
dzie schowana w  szopie, ale i 
to  n ie  chroni żelaza przed rdze
w ieniem .

Należałoby ten złom  za
bezpieczyć i  odstaw ić do 
punk tów  skupu. B y łaby z tego 
podw ójna korzyść. H u ty  o trzy 
m ałyby potrzebny im  suro
wiec, a w  fabryce op różn iłyby 
się szopy, k tó re  można by  p ro 
du k tyw n ie j wykorzystać.

A. H E R M A N O W IC Z  
Radom

Siadem listów naszych czy te ln ików

Uruchomiono dorlolkowv pociąg
W  czerwcu br. m ieszkańcy 

Szymanowa,, dojeżdżający do 
pracy do W arszawy, zw róc ili 
się za naszym pośrednictwem  
z prośbą do M in is te rs tw a 
K o le i o wprowadzenie pewnych 
zm ian do rozkładu jazdy w  ce
lu  u ła tw ien ia  im  dojazdu do 
pracy i  pow rotu do domu.

M in is te rs tw o K o le i zaw iado
m iło  nas obecnie o spełn ieniu 
prośby pasażerów: 25 sierpnia

br. uruchom iono pociąg łączni
kow y na trasie Sochaczew — 
Błonie, Odchodzący z Sochacze
wa o godz. 4-e j rano, skom u
n ikow any z pociągiem B łonie 
— Warszawa. D la um ożliw ienia 
wcześniejszego pow ro tu  z p ra
cy wyprowadzono na s tac ji Szy
manów postój pociągu 1813 
przychodzącego do Szymanowa 
o godz. 15,40.

„K u ła c tw o  jako  klasa Jest 
| ostatn ią redutą  kap ita lizm u  w" 
| naszym k ra ju , w rogiem  w ładzy 
S ludowej... w rogiem  całego ludu 
j pracującego“  (Towarzysz B ie 

ru t, V I I  P lenum  K C  PZPR).

K u iak-w yzysk iw acz  n igdy nie 
ustąpi ze swych pozycji dobro
wolnie. Skrzętn ie w yko rzystu je  
każdy p rze jaw  słabości naszych 
organów w ładzy i aparatu go
spodarczego, żeru je na b raku  
czujności, na nieładzie, na b iu 
rokra tyzm ie.

O tym , ja k  ku ła k  i  spekulant 
w yko rzystu je  b ra k  czujności, 
świadczy m. in. sprawa ku łaka 
Romińskiego.

W Kościerzynie (woj. gdań
skie) został aresztowany w łaści
ciel gospodarstwa ogrodniczego 
n ie jak i Roman Róm iński. Uza
sadnienie aresztowania brzm ia
ło: „P rzetrzym yw anie  dewiz ob
cych bez zezwolenia K om is ji 
Dew izowej“ . W czasie re w iz ji u 
..zapobiegliwego“  Romińskiego 
znaleziono 154 do lary w bank
notach oraz 14 monet złotych 
różnej w ielkości i wartości.

A le  nie ty lk o  to wyszło na 
i jaw . D ług i jest re jes tr w in  k u 
łaka Romińskiego, chociaż na ty 
powego, zgodnie ze sztampą co 
pośledniejszych ka ry k a tu rz y 
stów, ku łaka  byn a jm n ie j nie 
wygląda. N ie jest gruby, nie 
nosi sum iastych wąsów, k a m i
ze lk i z b re lok iem  od zegarka, 
nie zawsze chodzi w  butach z 
cholewam i. N ie okazuje o tw a r
te j n ienaw iści do w ładzy ludo 
wej. A  m im o wszystko jest w ła 
śnie typow ym , w yra finow anym  
ku łak iem . Z a trudn ia  s iły  na
jemne, bezlitośnie je  w yzysku
je, bezprzykładnym  swym  k rę 
tactwem  działa — a raczej dzia- 

i ła ł na szkodę państwa ludo 
wego.

Oszukiwał władzę —  
okradał robotników

O fic ja ln ie  w  rejestrach refe
ratu podatków w ie jsk ich . Prezy
dium  M ie jsk ie j Rady Narodo
wej w  Kościerzynie f ig u ru je  Ro- 
m iński, jako średn ioro lny chłop. 
Na pozór tak  rzeczywiście w y
gląda — ma 6,52 ha g run tu  w ła 
snego oraz jednego konia. Pa
trząc z form alnego, b iu ro k ra 
tycznego punktu  w idzenia pre
zydium  M RN jest w  porządku, 
jeśli od 6.25 ha wym ierzono mu 
podatek gruntow y, jeś li od te j 
ilości ziem i zobowiązany jest 
Róm iński wykonać inne obo- 

I w iązki wobec państwa. Form al
nie tak, ale...

Otóż to. Róm iński uprawna nie 
6,52 ha, ale 14,05 ha.

Skąd w zią ł w ięc tę resztę zie
mi? Od w ie lu  la t dzierżaw i ją 
od swych sąsiadów. Z te j ziemi 
Róm iński pomaga im  płacić 
świadczenia, bo się mu to sow i
cie opłaca. Podatek przecież od 
ich gospodarstw jest mniejszy, 
niż od gospodarstwa w a rzyw n i
czego, ja k ie  prowadzi przebiegły 
ku ła k  n iem al na ca łym  obsza
rze 14 ha. O szukiw ał on więc 
władzę ludową, w ym igu jąc  się 
od płacenia słusznego w ym ia ru  
podatku gruntowego.

Oczywiście Róm iński nie mógł 
obrabiać 14 ha ogrodu w yłącz
nie sam z rodziną. Obszerne in 
spekty, zagony kapusty, pom i
dorów, ogórków, niemal hektar 
samych kw ia tów  — wszystko to 
wym agało co niem iara pracy, 
wym agało w ie lu  rąk ludzkich. 
Z a trud n ia ł więc 15 robotn ików .

Anatol Ryszczuk

7. czego 4 m łodocianych Uczą
cych po 13 — 15 la t.

U m ie ję tn ie  dobiera ł ro b o tn i
ków. M n ie j św iadom ych, siero
ty  i pó łsieroty, k tó re  by  spo
ko jn ie , cicho pracow ały, nie 
skarży ły  się n ikom u, czuły 
wdzięczność, dla „szefa“  (bo tak  
się kazał nazywać) za to, że da
je im  zarobek.

Ilość godzin pracy przedsta
w ia ła  się różnie. O fic ja ln ie  Ro- 
m iński podawał, że robotnicy je 
go pracują po 8 godzin dziennie. 
W kra tkow anym  zaś zeszycie, 
gdzie prowadzi! lis ty  piacy i 
gdzie co tydzień robotn icy k w i
tow a li pobrany zarobek, odnoto
w yw a ł, „że to za 9 godz. p racy“ .

A  ja k  było w łaściw ie?
— Szef w prow adzi! regulam in 

opow iadają P iechowski, K le in - 
schm it, T ropkowska, M yśliw iec, 
ci, co jeszcze nie skończyli 15 
la t — aby pracować od siódmej 
rano do szóstej w ieczór z go
dzinną przerwą obiadową.

— Rzadko się zdarzało — m ó
w ią  — żebyśmy pracow a li t y l 
ko do szóstej. Zawsze była  p i l
na robota. Przeciągała się ba r
dzo często do późnego wieczora.

W konsekw encji w ięc n ie  o fi
cja lne 8 godąin, ale 11, 12, w  
w  najlepszym  zaś w ypadku 10 
trw a ła  praca u ku łaka. Zarob
k i b y ły  jednak wypłacane od 
ośmiogodzinnego dnia pracy. 
P rzykład w yzysku kułackiego 
jest tu już  w yraźny, jaskrawy.

A by ludz i ja k  na jbardz ie j w y 
korzystać, przebiegły ku ła k  nie 
poprzestawał jedyn ie na samo
w o lnym  przedłużaniu im   ̂ dnia 
pracy. Żaden z robo tn ików , a 
b y li i tacy, co pracow ali u Ro
m ińskiego od 6 la t, nie o trzy 
m ał płatnego urlopu. Dopiero 
osta tn io , k iedy zainteresował się 
tą sprawą Zw iązek Zawodowy 
Robotrćków  Rolnych, k u ła k  po 
raz p ierw szy n iek tó rym  robot
n ikom  udz ie li! urlopów .

Brudne machinacje
Kułacka chęć bogacenia się 

nie ma granic. K u ła k  nie prze
biera w  środkach, w  pogoni za 
zyskiem. N ie zadowalało R om iń- 
sk'ego w yzysk iw an ie  swoich ro 
bo tn ików , przedłużanie im  go
dzin pracy bez zap ła ty, n ie  u- 
dzielanie im  urlopów .

Róm iński żył w ja k  n a jb liż 
szej kom ityw ie , u trzym yw a ł ści
sły kon takt z ludźm i zdemora
lizow anym i, z łodzie jam i, różnej 
maści, spekulantam i i kom bina
toram i. z ludźm i pa ła jącym i 
n ienaw iścią do w ładzy ludowej.

W iedział, że daw ny w łaściciel 
m łyna, A ntoni W iśn iew ski, jest 
m agazynierem w PZGS. W ie
dział. że W iśniewski ma lepkie 
ręce, lub i pieniądze i dla ich 
zdobycia nie cofnie się przed 
żadną „b ru dn ą  robotą“ . Spot
ka! się z n im  raz, drug i, poga
dał. „od serca“ , o fia row a ł k ilka  
orezentów, zapew nił, że „jeś li 
by W iśn iew ski m ia ł coś do 
sprzedania, on chętnie k u p i“ .

A co może kupić?
Wszystko. „B o to, drogi pa

nie W iśn iew ski, są w  PZGS-ie 
różne m ateria ły , tow ary. Nie 
wszystk e trzeba ostatecznie 
księgować. Pan ty lk o  powie 
gdzie i kiedy, a ja już przyślę 
fu rm ankę“ .

Zaczął więc W iśn iew ski kraść, 
początkowo niewiele'. potem 
więcej. Róm iński byl stałym  od
biorcą kradzionego tow aru, cho

ciaż osobiście poń nie  jeź
dził. Do tego celu używ ał 
jednego ze swych robo tn ików  
Tomasza Grzyba, k tó ry  by ł na
rzędziem w  ręku ku łaka. Oba- 
lam ucony, kup iony za m arne 
nap iw k i i nieco wyższą od in 
nych płacę, G rzyb w yko nyw a ł 
dla perfidnego ku łaka na jb rud 
niejszą robotę.

„In te re sy “  szły. Niezłe in te re 
sy, dochodowe.- P rzy okazji re 
w iz ji znaleziono u Rom ińskie
go zapasy byna jm n ie j nie^ 
skromne. W tedy kiedy niejeden 
z kościerzyńskich chłopów m ia ł 
trudności z o trzym aniem  po
trzebnej ilości m ate ria łów  bu
dow lanych, k iedy nie zawsze 
mógł kup ić papę na pokrycie 
przeciekającego dachu, Rom iń- 
ski trzym a ł w  ¡schowku dw ie 
beczki smoły, 12 ro lek  papy, 18 
w o rków  cementu.

K u ła k  zaopatrzył się w  11 be
czek k itu , w  duże ilości szkła, 
blachy. Samych kradzionych 
nawozów sztucznych k u p ii od 
W iśniewskiego ni m n ie j ni w ię 
cej ty lk o  100 w orków . U  R om iń
skiego schło 6 skrzyń m ydła, 
w ilg o tn ia ło  k ilk a  skrzyń pro
szku.

To b y ły  ta k  zwane grube in 
teresy. N ie gardzi! jednak i 
drobn ie jszym i, w yko rzys tyw a ł 
każdą okazję. P o tra fił nam ów ić 
dwóch pracow n ików  Zakładów  
Oczyszczania M iasta, aby sprząt
n ię ty  z u licy  nawóz, k tó ry  
M RN sprzedawała po 18 zł za 
wózek dostarczali m u po 3 
zi od wózka. Poprosił „p rzy  
poparciu 150 z ł“ , p racow n i
ka C e n tra li Ogrodniczej, L i -  
bana, by k u p ił mu gdzieś przy 
okazji w  teren ie trochę cukru . 
L iban będąc w  pow. w łoc ław 
skim  k u p ił od chłopów, kon
trak tu ją cych  bu rak i, 200 kg cu
k ru  dla Rom ińskiego i przyw ióz ł 
go w  wagonie, przeznaczonym 
dla tow a rów  C en tra li O grodni
czej.

Za mało czujności
Rom ińskiem u pow inęła się 

noga. Wpad). Dosięgła go ręka 
spraw iedliw ości w ładzy ludo
wej. Za popełnione przestępstwa 
odpowie przed sądem, o trzy 
ma zasłużoną karę.

Dlaczego jednak przez ty le  la t 
m ógł bezkarn ie kontynuow ać 
swe brudne spraw ki, upraw iać 
różne ciemne interesy? Dlatego, 
że prezyd ium  M R N  w  Koście
rzyn ie  b iu rokra tyczn ie  tra k to 
wało swój obowiązek s p ra w o -. 
wania w iadzy, w łaściwego go
spodarza terenu. Jak można b y 
ło nie w iedzieć o ku łack ich  m a
chinacjach, chociażby o fakcie 
uk ryw an ia  tak  w ie lk ie j ilości 
ziemi, k iedy posiadłość ku łacka 
znajdowała się tuż pod bokiem 
siedziby prezydium  MRN.

I w dodatku prezydium  M RN 
dopuściło do tego, że ku łak  Ro- 
m ińsk i udając średniaka ko rzy 
sta! z maszyn Gminnego Ośrod
ka Maszynowego do upraw y zie
mi. Co ro k u , o trzym yw a ł tra k 
tor, ka rm ien ie  więc i u trzym y
wanie w iększej ilości kon i uw a
żał za niepotrzebny wydatek.

Czyż tak  trudno  było  spo
strzec ku łacką obłudę? R om iń- 
ski chcąc czymś zadokum ento
wać swą „obyw ate lską“  posta
wę, zakontraktow ał trochę w a
rzyw. Z ogromnego ogrodu, in 
spektów, zakon traktow a ł „aż“  
100 kg ogórków, 20 kg sałaty,

i  10 kg  rzodkiewek. To by ło  dla
państwa, p ryw a tn ie  zaś o w ie le  
drożej sprzedawał cale tony w a
rzyw , se tk i i  tysiące w iązanek 
kw ia tów , po 5 zł ża na j skrom - 
ńiejszą.

Dlaczego Pow ia towa Rada 
Z w iązków  Zawodowych nie  za
in teresowała się należycie w a 
run kam i pracy zatrudnionych 
przez Rom ińskiego robo tn ików , 
zwłaszcza m łodocianych? D la 
czego n ik t  nie zw róc ił uw agi na 
zabagniony PZGS?

Fakt, że k u ła k  R óm iński przez 
tak  d ług i czas oszukiwa ł w ła 
dzę, bezlitośnie w yzysk iw a ł 
swych robotn ików , że do PZGS 
przedostali się ludzie, k tó rzy  
dz ia ła li na szkodę mas p ra cu ją 
cych, rabując do spó łk i z k u 
łak iem  m ienie państwowe, 
świadczy, że zarówno w  radach 
narodow ych ja k  i  w  PRZZ pow. 
kościerzyńskiego b ra k  jes t czu j
ności rew o lucy jne j, że stosunek 
do ku łakó w  i  ich zauszników 
jest pob łaż liw y. A  w yn ika  to z 
tego, że K o m ite t P ow ia tow y 
PZPR w  Kościerzyn ie n iedo
statecznie czuwa nad pracą 
organów w ładzy ludow ej, że 
Pow ia towa Rada Narodowa nie 
k o n tro lu je  pracy podległych je j 
placówek

Sprawa ku łaka  Rom ińskiego 
zdarzyła się w  Kościerzynie. W 
m n ie j ja sk raw e j fo rm ie , w  in 
ne j postaci Rom ińskich, tuczą
cych się na oszustwie i bezpra
w iu . odna jdziem y w  każdej 
gm inie.

K u ła k  wrogo nastaw iony do 
naszej rzeczywistości, kh ła k  de- 
zorganizator życia gospodarcze
go n ie  zawsze m usi być gruby, 
nosić sumiaste wąsy i  o tw arcie  
wygrażać w ładzy ludow ej. Czę
sto jest uprzedzająco grzeczny 
i  ,o w ie le  bardzie j chy try , niż 
w skazują pozory. Stara się 
n ie  rzucać w  oczy i  je ś li ty lk o  
odczuje pobłażliwość i brak 
czujności ze strony tych  wszy
stk ich, k tó rych  na jśw iętszym  
obow iązkiem  jes t czujność tę 
podtrzym ywać, n iew idocznie to 
w yko rzystu je . Niesłabnąca czu j
ność w  walce z ku łactw em  i 
elem entam i kap ita lis tycznym i 
w  m iastach, wyostrzona uwaga 
na w szystkie ich  w yb ieg i i  m a
chinacje — oto podstawowe 
zadania naszych rad narodo
wych, ak tyw u  zw iązków  zawo
dowych, p racow n ików  aparatu 
gospodarczego i in s ta nc ji p a r
ty jnych .

C ennych p ro d u k tó w  
dos ta rcza ją  lasy 

d o ln o ś lą sk ie
(a) W  celu pełnego w y k o rz y 

stan ia wszystkich bogactw leś
nych Państwowa Centrala Leś
nych P roduktów  Niedrzewnych 
„Las“  zorganizowała na terenie 
całego wojew ództw a liczne
punkty skupu, do których
mieszkańcy wsi dostarczają zbio
ry  leśne.

Na szeroką skalę prowadzi 
się obecnie zbiór jagód, których 
w tym  roku skupiono o 800 ton 
w ięcej, r rż  w roku ubiegłym. 
W lasach dolnośląskich zbiera 
się również duże Ilośc i' m alin, 
owoców dz ik ie j róży oraz bzu 
czarnego.

Cennym surowcem dostarcza
nym  przez lasy :est tzw. traw a 
tapicerska. Do końca br. lasy 
dolnośląskie dostarczą na ry 
nek k ra jow y  ponad 500 ton te j 
rośliny.

Tea tr Jaszc:

Z B IE G O W IE “  W  A TE N E U M99
Halina Auderska: „Zbiegowie“. Sztuka w 4 aktach. Reży

seria Jerzego U kleji, scenografia Władysława Buśkiewicza. 
Premiera w Teatrze Ateneum.

Problem  społeczny k tó ry  Ha
lina.. Auderska wzięła na swój 
w arszta t p isarski, by ł niezwykle 
charakterystyczny i ważny dla 
życia dawnej Rzeczypospolite! 
szlacheckiej A ponieważ nie 
znalazł dotychczas w lite ra turze 
odpowiedniego w y ra z ił — tym  
większa zasługa au to rk i, że 
w stąp iła  na teren zwłaszcza 
przez d ram aturg ię  polską do
tychczas zaniedbywany.

Przez cały okres istn ien ia  feu
dalne j Polski zbiegostwo chło
pów  było  jednym  z g łównych 
prze jaw ów  w a lk i chłopów z u- 
ciskiem , samowolą i ty ran ią  pa
nów feudalnych, form ą w a łk i, 
stanowiącą n ie jednokro tn ie  przy 
gotowanie, podbudowę, tlo  an- 

tyfeudalny.ch rozruchów, buntów 
powstań chłopskich. Chłop i zbie 
ga li spod pańskiego jarzm a już 
w  głębokim  średn;owieczu — i 
zbiegali u schyłku X V I I I  w ieku 
w  tym  czasie, w k tó rym  akcję 
swej sztuki umieszcza Auderska 
Od ucisku, n iem al nieograniczo
nego i nie do zniesienia, zbie
ga li c h ło p i. w odludne bory i 
puszcze, zbw goli do m iast i za i 
granicę (zaludnia jąc na przy- ; 
k tad  osadnikam i północne po- i 
graniczę S łow acji) — w łaśnie w j 
roku , w k tó rym  dzieje się akcja | 
„Z b iegów “  (1788) 7 tysięcy chło
pów w ie lkopo lsk ich  zbiegło na 
Śląsk.

N ie by ło  jednak również rzad
kością „sa lw ow an ie się uciecz
ką od ziego do dobrego pana" I 
ja k  pisał ówczesny postępowy 
autor, ro tm is trz  brac iaw ski Po- | 
d lecki — m iała więc Auderska i 
dobre prawo pokazać sytuację, j 
w k tó re j rodzina chłopska ucie- | 
ka spod ty ra n ii okru tnego S to l
n ika  pod „op iekę“  „łagodnego' 
Podstolego Dzieje się to w fo r
m ie tzw „w ykoczow ania“ , t j. c i
chej um owy zbiegających chło
pów z szlachcicem, m ającym  
być ich nowym  „w łaścic ie lem “

W ypadki tak ie  zachodziły nie
raz, toteż zrobienie z jednego 
z nich osi sztuki jest caikiem  
uspraw iedliw ione. B rak rąk ro- 

j boczych by l w  Polsce sarmac- 
j k ie j d o tk liw y  i m a ją tk i k ró - 
i lewskie, szlacheckie, biskupie 
! czy klasztorne nieraz mocno 
j c ie rp ia ły  przez nagiy ubytek 
i tych rąk. Ta okoliczność tłu - 
| maczy tra fn ie  zgodę Podstolego 
| na przyho iub ien ie  zbiegów, a 
\ zarazem zawziętość, z jaką  S to l

n ik  walczy o odzyskanie swej 
„w łasności“ .

Z ca tą rea listyczną siłą uka
zuje Auderska potw orną dolę 
pańszczyźnianego chłopa, tra k 
towanego nieom al ja k  rzecz, jak  
żywy towar. Tak by ło : „ i lu  dzie
dziców, ty lu  despotów“ . Obraz 
jest p raw dziw y, nie uproszczo
ny, nie przesadny. WyborCe są 
zwłaszcza sceny sądownicze, u- 
kazuiące prawo jako  instrum ent 
panowania klasowego: słabe, 
bezsilne względem możnych p ra
wo stare j Rzeczypospolitej było 
iednak silne i bezwzględne wo
bec sfabyeh, więc przede wszy
s tk im ' wobec-bezbronnych ch ło
pów, I by ło  sprawne, energicz
ne — udow odn iły  to okruc ień
stwo i pośpiech, z ja k im i t łu 
m iono wszelkie chłopskie próby 
oporu wobec przemocy. Bardzo 
siusznym pomysłem Audersk ie j 
było też ukazanie rozpaczliwej 
do li chłopa nie ty le  poprzez dzi
kość i zwierzęeość S to ln ika  ile  
w łaśnie poprzez „ludzkość“ i 
. dobro tliw ość“  Podstolego. Daje 
to sztuce A udersk ie j w a lo r 
u tw o ru  o n iepow ierzchownej 
analizie społecznej.

Zgodnie też z praw dą h isto
ryczną rozw ija  Auderska akcję 
sztuki. Sądy pa trym on ia lne  o- 
rzekały barbarzyńskie  ka ry  to r
tu r lub  nawet karę śm ierci dla 
zbiegłych chłopów — zupełnie 
więc uzasadniona jest groźba o- 
k ru tnych  kar, k tó re  m ają  spaść

na nieszczęśliwych zbiegów, w y
danych z powrotem  dawnemu 
panu. N ieludzkaść przepisów 
praw nych łagodziła ty lk o  w a r
tość' użytkow a chłopa w  gospo
darstw ie, chociaż chęć zemsty 

j n ieraz przemagała bezpośredni 
interes. W łaśnie z 1789 roku za
chowało się pismo od chłopów 
ze wsi M łodzieszyn w  obronie 
n ie jak iego Duplickiego, k tó ry  
zaniósł b y ł do W arszawy skargi 
grom ady: „gdy za tym  in te re 
sem w W arszaw ie będącego, w 
ka jdany  okuć i na śm ierć, bić 
jest przyrzeczenie powtarzane, a 
stąd w  bojaźni, już  nawet cór
ka jego z te j okaz ji była ćw i
czona, powrócić do domu i do 
gospodarstwa nie może Paweł 
D u p lick i i tułaczem być m usi“

S tw arza jąc jednak u tw ó r in 
teresujący i w artośc iow y nie 
ustrzegła się au torka od k ilk u  
błędów, dość is to tnych Opór 
chłopów przeciwko ty ra n ii feu- 
da iów  ukazuje jedyn ie  w  fo r
m ie zbiegostwa, w  fo rm ie  ża
łosnej próby zam iany ziego pa
na na „lepszego“ . Tymczasem 
chłop i ówcześni b y li wpraw dzie 
przez sobiepanów szlacheckich 
trzym an i w żelaznym rygorze i 
dybach n ie ludzkich praw, ale 
nie przestawali z chłopskim  
uporem i chłopską zaciętością 
walczyć jednak w  różny sposób 
przeciw  ciemięzcom.

Niezupełnie uda li się obaj bo
haterow ie pozytyw ni, chłopski i 
szlachecki. Ów Bicz, b y ły  chłop, 
k tó ry  o ta rł się o m anufak tu ry , 
a obecnie pędzi żyw ot „człeka 
luźnego“ , gubi się potrosze po
m iędzy „ch łopsk im  m ędrkow a
n iem “  łazika i w łóczęgi a po
stawą świadomego mściciela 
k rzyw d y  ch łooskie j i bo jo w n i
ka o zm iany społeczne (pogłębia 
zastrzeżenia gra Lucjana Dy- 
trycha, posługującego się zew
nę trznym i tonam i głosu i gestu) 
N ie lep ie j jest ze Starościcem, 
m ’odym stronn ik iem  obozu re 
form , zbliżonym  do nieodległej 
ju ż  K uźn icy Kołią.tajowslćiej 
N a jm n ie j to żywa, a za to na j-

bardzie ' dek la ra tyw na postać w 
ga le rii żywych skądinąd i w 
plastykę sceniczną wyposażo
nych osób „Z b iegów “  T eatr — 
schematyczna, ko tu rnow a gra 
Jana Szulca — nie p o tra fił tu 
w n iczym  popraw ić usterek ro 
boty au torsk ie j. Szablonem trą 
ci także blada panienka ze szla
checkiego dw orku , która nie- 
ludzkości swego św iata przeciw 
staw ia wszechdobre serce (gry 
ia z początku n iem raw o ale póź
nie j ze szczerym uczuciem A l i 
na Jankowska) — a niekonse
kw entn ie  pokazana jest postać 
kucharza, k tó ry  zrazu w yda je  
s i" być sarkastycznvm  sędzią 
swoich państwa, a później oka
zuje się pospolitym  ło trzyk iem

Z tym  w szystk im  sztuka 
A ud e rsk ie j—i to trzeba w yraź
nie podkreślić—ma duże w a lo ry  
ideowe j artystyczne, jest 
wzbogaceniem naszego rep e rtu 
aru, zasługuje na pokazanie nie 
ty lk o  w  L u b lin ie , (gdzie była 
je j praprem iera) i w Warszawie, 
ale i w  innych miastach. Ma 
przy tym  sprawny dialog, pe
le ostrych ripost i uderza ją
cych trafnością aforyzm ów, cel
ny język szlachty j chłopów 
Świadczy to, że debiut scenicz
ny A udersk ie j należy powitać z 
uznaniem, w yrażając nadzieję, 
że pisarka nie poprzestanie na 
tym  pierwszym  sukcesie.

Podejm ując wystaw ienie
. Zbiegów“ m iody tea tr A te 
neum staną) wobec zada
nia trudnego, obciążony przy 
/tym u jem nym  bilansem  paru 
poprzednich swoich prem ier. Z 
tym  w iększym  zadowoleniem 
należy stw ierdzić, że tym  ra 
zem Ateneum  w ybrnę ło  na o- 
gól dobrze z trudności, podola- 
to na ogół zadaniu. Przedstaw ie
nie jest w sumie wyrównane 
zespołowe, oblekające in te n 
cje au to rk i w  odpowiedni 
kszta łt scenograficzny, jest 
dużym krokiem  naprzód w roz
woju Ateneum.

Nie znaczy to, by reżyseria 
U-kleji we w szystk im  zadowala
ła. W szczególności nie dopo
mógł tea tr autorce w stuszowa- 
n iu  błędu k u lm in a c ji d ra 
m atycznej. w scenicznej in te r
pre tacji skojarzenia Cześnikowej

ze S to ln ik iem . Szkoda, iż Ukie- 
ja nie zdał sobie sprawy, iż fa r
sowe potraktow anie „spazmów 
m odnych“  Cześnikowej i obce
sowych koperczaków S to ln ika 
osłabia tragizm  głównego w ą t
ku i że dram atyczną wym owę 
uprzednie j akc ji stawia pod ro
ześmianym po szlachecku zna
k iem  zapytania. Na szczęście, 
akcja niebawem powraca do 
rów now ag i; rana jednak pozo
staw ia bliznę. Należałoby te 
sceny am orów zagrać z g run tu  
inaczej, z m ocnym  tłum ik iem .

Spośród akto rów  wyróżnia się 
Joanna W alter, dając bardzo 
ludzką i realistyczną postać 
garderobianej Nastki, o fia ry  po
gardy i nieludzkości swej pani. 
W yraziste, wpisujące się w pa
mięć — m im o zbyt n ik łe j ro li, 
jaką im Auderska w sztuce 
pizeznaczyta — sy lw e tk i tra 
gicznych zbiegów dala Irena 
Netto i Jerzy Felczyński. Ponie
w ieraną, podkuchenną gra p ra w 
dziw ie  Helena Dąbrowska N a j
w iernie jsze podpory panowania 
pańskiego, ekonomów Podsto
lego i S to ln ika , gra ją Józef 
K le je r i M arian T ro jan. A u to r
ką słusznie nie szczędzi obu 
„kom isarzom “ czarnych barw, 
cech podłości i sprzedajności. 
Epizod Woźnego T rybuna lsk ie 
go zbyt groteskowo po traktow a ł 
S tan is ław  G aw lik .

W przedstaw ieniu głównych 
postaci naw iązuje Auderska w 
sposób nadspodziewanie zręcz
ny i w ytrzym any, do „Zem sty“ , 
starając się jakby pokazać 
brudną podszewkę bujnego i 
szumnego życia szlacheckiego: 
Podstoli to jakby  Rejent z 
„Z em sty“ , a S to ln ik  odpowiada 
Cześn kow i. A u to rka  bardzo 
tra fn ie  ukazała ich spór nie w 
płaszczyźnie fanaberii i faram u- 
szek lecz o bardzo realne „m u- 
ry “ , dające się przeliczyć na zło
te Podstoli, rędzaj w ie lkiego 
człow ieka do m dłych interesów, 
jest postacią wcale charaktery
styczną dla swoich czasów, k tó 
re ob fitow a ły  w obskurnych 
sta tystów  i re fo rm a to rów  od 
srndmiu boleści. Może to ró w 
nież próba odbrązow ienia „P a 
na Podstolego“  Krasickiego? 
M arian N ow ick i dobrze odtw o
rzy ł tego sarmackiego chytrusa 
i spryciarza, pod pozorami do

broduszności kry jącego pospo
litą  nikczemność. S to ln ik  w grze 
Jerzego Ś liw ińsk iego by i słusz
nie warchołem  i diab łem  sęko- 
c ińsk im ; tym  bardzie j zbędnie 
stosowa! pewne farsowe zagra
nia w scenie, skocznych zalo
tów do Cześnikowej.

Cześnikowa to oczywiście ro
dzaj Podstoliny, k tó re j przejście 
do obozu „w ro g a “ pfźynosi 
zw ro t, w  rozw oju wydarzeń. 
Zofia  B arw ińska nieco sztucznie 
ukazuje afektację  siostry Pod- 
siolego, ale później umie uw y
datn ić je j bezwzględność i nie- 
czutość pod maską czulostko- 
wości.

N ie b rak też w  „Zbiegach“ 
Dyndalskiego, k tó rym  jest stary 
sługa H ila ru n io , okupu jący swą 
to tum facką  pozycję up raw ia 
niem drobnych domowych prze
szpiegów (gra H enryk  B a rw iń - 
ski). N ie b ra k  i kucharza Pe
re łk i — kucharz Kolarzęw ski — 
któ rzy  pokazany jest nie ty lko  
w przed weselnej k u lin a rn e j na
radzie ze swoim  panem, ale i w 
swoim  despotycznym, kuchen
nym  kró lestw ie : szkoda, że Sta
nis ław  L ib n e r nadużywa nieco 
k rzyku  w  akcie drug im . Nie 
brak wreszcie w „Zbiegach“ i 
swoistego Papkina, rezydenta 
Podczaszyca, k tó ry  spędza dnie 
na próżniactw ie i w ys ług iw an iu  
się Podstolemu w  opracow yw a
niu  p ro je k tó w  różnych zbaw ien
nych a psu na budę nie zdają
cych się re form . Tę, n iew yzy- 
skaną zresztą przez autorkę 
pod względem dram atycznym  o- 
sobistość, gra Jan Burek.

Te rem iniscencje spraw ia ją , 
że dram at A udersk ie j, zaw iera
jący współczesne spojrze
nie na naszą przeszłość na
rodową i społeczną, tk w i głębo
ko w tradyc jach po lsk ie j sztuki 
scenicznej, do k tó re j św iadom ie 
nawiązuje. N iem nie j, w idz 
współczesny coraz głośniej za
czyna nalegać, aby d ram atop i- 
sarze nasi sięgnęli do b liższe j' 
również h is to rii, aby zaczęli 
ukazywać rów nież w a lkę  klasy 
robotniczej o obalenie k a p ita li
zmu, i aby sięgnęli wreszcie głę
b ie j w  tem atykę współczesną, 
w nasze wspaniałe i tak h is to 
ryczne czasy budowania Polski 
Socjalistycznej.

W  S T O L I C Y

Z e sp a la jm y  w y s iłk i  
w szys tk ich  p a tr io tó w  
w o k ó ł narodow ego 

dz ie ła  b u d o w y  
so c ja lis tyczn e j W arszaw y

Potok44 zdobywa budowy 
warszao akio

B udow nictw o warszawskie sto
suje coraz szerzej potokowy 
system pracy. W drug ie j poło
w ie września br. system ten 
wprowadzony zostanie na Ocho
cie na trzecie j z kolei budowie 
warszawskie j. O b ję tych n im  bę
dzie 25 różnych ob iektów  o k u 
baturze przekraczającej 200 ty 
sięcy m etrów  sześciennych. Na 
budowę nadejdą w  na jb liższym  
czasie dwa duże ruchom e dźw i
g i p ro du kc ji radzieckie j, k tóre 
pomagać będą przy wznoszeniu 
nowych budynków . Powstanie 
również w związku z urucho
m ieniem  „po toku “  baza cen tra l-

nego'mieszania, która zarnnWzv 
budowę w takie m ateria ły ’■ '< 
wapno, mieszanka betonowa lip.

Obecnie przygotowania dola fu
ga.ją końca. O pracowuje się .je
szcze 'dokładną dokum entacje . i 
przygotowuje harm onogram y dla 
poszczególnch odcinków budo
wy.

Dzięki „p o to kow i“  zaîoga Q- 
choty odda do końca br. na k i l 
kanaście dn i wcześniej 6 budyn
ków m ieszkalnych, bursę, część 
szkoły i szpita l p rzec iw g ruź li
czy.

(z)

Zespół clw ójkow y 
ułożył 22.720 cegieł

D w ójkow y zespół m ura rsk i w 
skiadzie A ndrze j C iotucha i Jan 
Nieszczery u łoży ł na budowie 
b loku m ieszkalnego przy u licy 
Paryskie j 22.720 cegieł w  ciągu

7 godzin i 45 m inut, W yrabia* 
jąc 1.420 procent norm y, zespół 
w ybudow ał w  jednym  dniu 56,8 
m etra sześciennego muru.

(2)

Planowanie dobowe robót na Muranowie
Celem podniesienia jakości 

w ykonaw stw a, na M uranow ie  
wprowadzono now y system 
pracy załóg, opa rty  na do
świadczeniach budow n ic tw a ra 
dzieckiego. Jest n im  p lanowanie 
dobowe robót w ykonyw anych  
przez poszczególne zarządy, a 
nawet grupy budowlane. P lano
wanie to pozwala załodze z je d 
nej strony lep ie j orgaryzować 
pracę z d rug ie j podnosi k o n tro 
lę w ykonan ia  robót.

Np. k ie ro w n icy  budów  i  m a j
strow ie  usta la ją  przed rozf j -  
częciem pracy zadania, ja k ie  
ma do w ykonan ia  zespół czy 
grupa ludzi. W ykonaną robotę 
co ja k iś  czas się ko n tro lu je . 
G rupa kończąca swoje zadanie 
przekazuje odcinek pracy na
stępnej, a ta wszelkie zauwa
żone niedociągnięcia no tu je  1 
przekazuje m a js tro w i ew entual
nie k ie ro w n ik o w i budowy, (z)

W spółzawodnictwo  
w akcji Miesiąca W arszaw y

Pracownicy warszawskich za
kładów  pracy b iorą żyw y udzia ł 
w  akc ji społecznej Miesiąca 
Warszawy.

P racownicy oddziału w a r
szawskiego C en tra li A p tek  Spo
łecznych wezwali do ' współza

w odn ictw a w  te j akc ji pracow
n ików  oddziału stołecznego 
„C en tro fa rm u“ .

Obie załogi współzawodniczą 
przy odgruzowyw aniu i w  zbiór
ce pieniężnej.

(w j)

*
Żó łw ie  tempo b iu ra  pro jek tow ego

Budowa bazy przem ysłowej 
na Służewcu jest budową „m ło 
dą“ , niedawno rozpoczętą, a je j 
załoga ma w iele zapału do pra
cy. Świadczy o tym  rozw ija jące 
się współzawodnictwo o ty tu ł 
najlepszej załogi budowlanej, 
k tó re  podję li m. in. robotnicy z 
obiektu S-5, współzawodnictwo 
o ty tu ł najlepszego m ajstra , w 
zawodzie itp. K ie row n ic tw o  bu
dowy dla przyspieszenia robót 
postanow iło osta tn io w prow a
dzić na teren większą ilość ze
społów.

A le n ie  wszystko na S łużew
cu jest w  porządku. Od paru 
dn i stoi z robotą 7 zespołów 
zbro ja rsk ich, w  najb liższych 
dniach przew iduje s ię , w s trzy 

manie robót m ura rsk ich , bo nie 
ma dokum entacji technicznej. 
Co gorsze warszawskie B iuro 
P ro jek tów  M in is te rs tw a B udów  
n ic tw a  Przemysłowego m im o 
podjętych na w ie lu  konferen
cjach zobowiązań, nie dotrzym u
je te rm inów  dostarczenia doku
m entacji, k tóra jest niezbędna 
na budowie.

Od szybkiego dostarczenia do
kum entacji zależy w  dużej ¡mie
rze zagwarantowanie załodze 
fron tu  robót na zimę, dlatego 
też odpowiednie władze M in i
sterstwa B udow nictw a Przem y
słowego wanny ja k  najszybciej 
zainteresować się ta sprawą.

( z )

W sprawie rozdziału bonów mięsno-lluszczonych
W y d z ia ł H a n d lu  P re z y d iu m  R ad y  

N a rp d o w e j w  m . st. W -w ie  z a w ia 
d a m ia , że te rm in  d o d a tk o w y  w y d a 
w a n ia  b o n ó w  m ięsn o -tłu s z c z o w y c h  
na m ie s ią c  w rz e s ie ń  b .r . przez 
D z ie ln ic o w e . R a d y  N a ro d o w e  d la  no- 
w o p rz y ję ty c h  p ra c o w n ik ó w  w  za
k ła d a c h  p ra c y  p a ń s tw o w y c h  i sp ó ł
d z ie lc z y c h  u s ta lo n y  zosta ł od dn ia  
9.I X .52 r. do d n ia  12.IX .52 r. w łą c z 
n ie , re je s tra c ja  w  ' sk le p a ch  de ta 
lic z n y c h  odbędz ie  się od  d n ia  9 do 
15 bm . w łą c z n ie . Jednocześn ie  W y 
d z ia ł H a n d lu  z a w ia d a m ia , że w  te r 
m in ie  d o d a tk o w y m  b o n y  m ięsno - 
tłu szczow e  d la  p o b ie ra ją c y c h  in d y 
w id u a ln ie  (e m e ry c i, in w a lid z i,  p rac . 
z a k ła d ó w  p ry w a tn y c h )  w y d a w a n e  
n ie  będą.

Na p a ź d z ie rn ik  w szyscy  u b ie g a ją 
cy się o b o n y  m ię sn o -tłu szczo w e  
w in n i u z y ska ć  pośw iadczone  z g ło 
szenia b ia łe  z dw o m a  n ie b ie s k im i 
pasam i.

B o n y  m ię s n o -tłu szczo w e  na  paź
d z ie rn ik  b r. d la  z a k ła d ó w  p ra c y  i 
p o b ie ra ją c y c h  in d y w id u a ln ie  ( te r 
m in  g łó w n y ) w y d a w a n e  będą od 10 
do 20 bm . w łą c z n ie  p rzez  D z ie ln i
cowe R ad y  N a ro d o w e , re je s tra c ja  
ich  o dbędz ie  się o d  d n ia  io  do 23 
bm . w łą c z n ie .

W y d z ia ł H a n d lu  n a d m ie n ia , że 
w y m ie n io n e  te rm in y  w y d a w a n ia  
bon ó w  m ię s n o -tłu s z c z o w y c h  na 
w rzes ie ń  (d o d a tk o w y ) i p a ź d z ie rn ik  
(g łó w n y )  ja k  ró w n ie ż  re je s tra c je  
są osta teczne  i p rzed łu żan e  n ie  bę
dą. jed n o cześn ie  p rz y p o m in a  się,' że 
z a k ła d y  p ra c y  w in n y  śc iś le  p rze 
s trzegać te rm in ó w  o d b io ru  bonów  
w  d n ia c h  w yzn a c z o n y c h  p rzez  
D z ie ln ic o w e  R ad y  N a ro d o w e , ja k  
ró w n ie ż  ro z licza ć  się w  te rm in ie  z 
D z ie ln ic o w y m i R adam i N a ro d o w y m i 
z p o b ra n y c h  bon ó w  m ię sn o -tłu szczo 
w y c h .

T E A T R Y
P o ls k i — ,.L a lk a “  — g. 18 30 (bufe

ty  w ażne  z dn. 3 bm .), K a m e ra ln y  — 
, ,K ró l  i a k to r “  — g. 19. A te n e u m  — 
„Z b ie g o w ie “  — g. 19. L e tn i — „W a 
c h la rz “  — g. 19.15. N a ro d o w y  — 
„R e w iz o r “  — g. 19. N o w y  — „S e n  
n o cy  le t n ie j “  — g. 19. Pow szechny 
— G o d z ie n  l ito ś c i“  — g. 19. S y re 
na — „ T o  się p oka że ...“  — g. 19.15. 
N o w e j W a rs z a w y  — „O  g ra jk u  i 
k ró le w n ie  ż a b ie “  — g. 16. L a lk a  — 
„Z ie lo n y  m o s te cze k “  — g. 17.30 
G u liw e r  — „ G u l iw e r  w  k ra in ie  L i 
l ip u tó w “  — g. 17 (p rz e d s ta w ie n ie  
z a m k n ię te ). C y rk  n r. 1 (M a rsza ł
ko w ska  róg  R u tk o w s k ie g o ) — g. 
19.30. D om u  W o js k a  P o lsk ie g o  — 
„O to  A m e ry k a “  — g. 19-

K I N A
f M o s k w a  -  „C z a rc i Ż le b "  — g.
15.30 18, 20.30. P a lla d iu m  — „W  ste
p ie “ ’ - -  g. 15.30, 18, 20.80. P raha  — 
„P o tę p ie ń c y “  — g 15.^0, 18, 20.30 
Ś ląsk -  „C z a rc i 21eb" — g. 13, 15.
17.30 20. A t la n t ic  — „P rz e c z u c ie “  — 
g. l i ,  15, 17.30, 20. P o lo n ia  — „ D it -  
La“  — g. 15.30, 18. 20.30. Stolica — 
„D z ie w c z ę ta  z b a le tu “  — g. 15, 17.30. 
•20. w —Z — „B e z  a d re s u “  — g. 1,7 
n j io .  20. l  M a j — re m o n t. O cho ta
- „ W ilh e lm  T e l l “  — g. 15. 17.30, 20 

S y re na  — „ A k c ja  „ R “  --  g. 15, 17.30, 
20. Tęcza  — „P o d  n ie b e m  S y c y l i i “  — 
g. 15.30. 18, 20.30. L o tn ik  — „ s t r e fa  
z a c h o d n ia “  — U- 14.30, 17 i  19.20.

P O R A N K I
A tla n tic  — „R o z m a ito ś c i“  — g. 13 

Polonia — „M ło d a  G w a rd ia “  — -se
r ia  I I  — g- 13. Syrena — „P ie ś ń . 
A b a ja “  —

Cena b ile tó w  na p o ra n k i w y n o s i 
1.35 zł.
(U w a g a : re p e r tu a r  f i lm o w y  p o d a je 
m y  na p o d s ta w ie  k o m u n ik a tu  o k r ę 
gow ego  Z a rzą du  K in . W arszaw a. 
J a g ie llo ń s k a  26, te l. (10) 44-54).

K A D I  O
d Ś R O D A  10 W R Z E Ś N IA

P ro g ra m  I — na fa l 1322 n i. 
P ro g ra m  d n ia  6.06, 15.25, W ia d o 

m ości 5.05, 6.00, 7.00, 7.55, 12.04, 16.00. 
20.00. 23.00.

5.10 A u d . d la  w s i, 5.20 K o n c e r t 
p o ra n n y , 6.15 M u z y k a , 7.20 P ieśn i i

ta ń ce  ra d z ie c k ie . 7.35 P ieśn i ró żn ych  
n a ro d ó w , 7.50 K a le n d a rz  R a d io w y , 
-3.00 M u z y k a , 8.55 A u d . d la  k i.  V I.
9.15 M u z y k a  k a m e ra ln a . 9.50 -P rze r
wa, 10.55 A u d . d la  k l.  I  i I I ,  11.15 
M u z y k a  i a k tu a ln o ś c i, 11.45 G łos 
m a ją  k o b ie ty , 12.15 Na sw o js k ą  n u 
tę, 12.45 A u d . d la  w s i, 13.00 W ieś 
tańczy  i śp iew a w  w y k . Zesp. L u d , 
o ia z  K a p e li p rz y  G m in n y m  D om u 
K u ltu r y  w  Brzezinach Ś lą sk ich  pod 
oei;  W ł. K o l u c h y , 13.15 M u z y k a  
po lska  1 ra dz ie cka , 13.55 P rz e rw a ,

A ud . d la  d z ię c i, 16.20 K o n c e r t 
O ik . R ózgi. W ro c ła w s k ie j P. R. p.d. 
I -  Seredyńskiego, 17.00 P a ra fra z y  
w a lc ó w , 17.15 G los  m a ją  k o b ie ty , 
w.25 U lu b io n e  m e lo d ie , 18.00 Na sze
ro k im  ¿w iec ie . 18.20 Ś ro d o w y  k o n 
ce rt, 19.20 „O  ks iążce pod ty tu łe m  
„O p o w ia d a n ia  c h iń s k ie “ , 19.40 P o l
f i e  p ie śn i lu d o w e , 20.26 W iad. s p o r
tow e, 20.80 M u z y k a  taneczna . 20.45 
A ud . d la  w s i, 21.00 K o n c e r t C h o p i
n o w sk i w  w y k . L . G a lona , 21.30 o d 
p o w ie d z i F a li 49. 21.40 „K o z o d e is k l 
m a rsz “  — ode. opow . E. N lz iu rs k ie -  
go, 22.00 A ud . z c y k lu :  „ N a jp ię k 
n ie jsze  u tw o ry  k a m e ra ln e “  — H a y d n  
--  K w a r te t  s m y c z k o w y , 22.30 M u 
z y k a  ro z ry w k o w a  — taneczna .

P ro g ra m  I I  — na fa l i  357 m .

P ro g ra m  dn ia  7 50, W iadom ośc i 
> 05, 6.30, 7.55, 17 00, 21.00. 23.50.

5.10 A u d . d la  w s i, 5.20 K o n c e r t 
p o ra n n y , 6.10 K aN endaiz R a d io w y ,
5.15 M u z y k a . 6 50 M u z y k a  ro z ry w k o 
w a, 7.20 P ieśn i 1 tańce  ra d z ie c k ie , 
7.35 P ieśn i ró żn ych  n a ro d ó w . 8.00 
P rze rw a , 14 05 In fo rm a c je , 14.10 Aud. 
d la  k l .  I I I  i r v .  14 80 K o n c e rt O rk . 
Rozgł. Ł ó d z k ie j PR p d H. D e trc h a ,
15.10 „U c z ta  B a lta z a ra “ —-ode. pow  T  
B re zy , 15.30 A ud . d la  d z ie c i, 16.00 
P o ls k ie  p ieśn i lu d o w e , 16.20 D z ien 
n ik  w a rs z a w s k i, 16.35 M u z y k a  f i l 
m ow a i o p e re tk o w a , 17.05 Pog s p o r
to w a , 17.15 M u z y k a  taneczna , 17.45 
U czm y się ję z y k a  ro s y js k ie g o , 18.00 
K o n c e r t s o lis tó w . 18.30 M u z y k a  ra 
dz iecka , 18.50 A u d y c ja  „M ie s ią c a  
B u d o w y  W a rs z a w y “ . 19.00 M u z y k a  
ro z ry w k o w a , 19.30 M u z y k a  i a k tu a l
ności. 20.00 K o n c e r t  O rk  i C hó ru  
Rozgł, K ia k .  P. R p.d J G e rta , 
0.40 „T ra g e d ia  ju g o s ło w ia ń s k a “  —

ode. pow . O. M a lo sw a . 21.26 W iad. 
p o rto w e , 21.30 M u z y k a  taneczna , 

21.45 „W  k ra ju  d o k to ra  M ik o ła ja “  
— a u d y c ja  z c y k lu :  „ Z  b ie g m m  W i
s ły  i O d ry "  w o p ra ć  J. M D etkow - 
sk iego , 22.15 M u z y k a  s y m fo n ic z n a , 
23.00 M u z y k a  ope ro w a.

W yd a w c a : K o m ite t C e n tra ln y  P o lsk ie ) Z je dn o czo ne ) P a r t i i  R ob o tn icze ) R e d a g u je  K o m tte t N a k ła d e m  RSW „P ra s a “  R e d a k c ja : W arszaw a, D om  S łow a P o ls k ie g o , u l M ie d z ia n a  11. T e le fo n y : R e d a k to r N a cze ln y  8-22-60. Zastępca  R e d a k to ra  N acze lnego  8-33-28 S e k re ta rz  R e d a ke li 8-82-29 D z ia ł D -onaeandv R-08-89 
D z ia ł paitA j.ny 7-84-30 D z ia ł z a g ra n ic z n y  8-82-25 D z ia ł e k o n o m ic z n y  7-34-10 D z ia ł ro b ry  8-64-78 D z ia ł k u ltu r a ln y  8-65-25 D z ia ł lis t> w  i in te rw e n c ji 8-65-^3. D z ia ł m ie js k i 8-71-82. C e n tra la : 7-01-21, 7-01-22, 8-51-04, 8-57-62,8-82-28 T e le fo n y  nocne : R e d a k to r n ocn y  8-57-62 R ed a k to r te c h n ic z n y  7-01 - ‘?l 
W a ru n k i p re n u m e ra ty : Z a m ó w ie n ia  i w p ła ty  na p re n u m e ra tę  z leconą  p rz y jm u ją  w s z y s tk ie  u rz ę d y  p ocztow e  o raz  lis ton o sze  — cena p re n u in .: rrnes. — 4.50 zł. k w a r t  ■*- 13.50 zł, p ó łro c z n ie  — 27 z ł, ro czn ie  — 54 z ł. Z a m ó w ie n ia  z b io ro w e  na p re n u m e ra tę  z a k ła d o w a  r> rzv im u ia '  w s z y s tk ie  m in

.................... - ---------------- z a g ra n ic z n e j u dz ie la  P P K  „R u c h “ , B iu ro  W y d  Z a g r., W arszaw a, K o s z y k o w a  31, te l. 7-02-46. A d m in is tra c ja :  W arszaw a. W ie js k a  12, te l. 7-52-50. Z a k l. G ra f, i  W y d a w m  Dora S ło w T  pS lskhO d d z ia iy  i D e le g a tu ry  P P K  „R u c h “  -  cena w p ie n u m  z b ió r. m ieś . — 2.25 z ł. In fo r m a c ji  w  s p ra w ie  p re n u m sk iego  3B-17699


